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Wybija godzina wolności Mac Arthur - niańka 
japońskiego imperializmu 

dla 4&0 milion6w Chińczyków 
Tow, Mcio· ·Tse -Tung· przewodniczqcy KP Chin 

stawia warunki Kuomintangowi 
i wysuwa plan demokratyzacji Chin ; 

MOSKWA (PAP). Agencja TASS podaje z Szen-Si na­
stępują.ce oświadczenie przew odnlczącego KC Partii Komu 
nlsty~ej Chin - Mao-Tse- Tunga na temat obecnej sy­
tuacji: 

dygnitarzy kuomintan­
gowskich, 

6) REFORMĘ rolną, 

7) ZNIESIENIE zdradziec­
kich układów, 

Mao-Tse-Tung 
przewodniczqcy KP Chin 

„Minęło 2 i pół lat od chwi 
li, kiedy w lipcu 1946 r. reak­
cyjny rząd kuomintangowski 
Nankinu naruszył - z pomo 
cą imperialistów amerykań­
skich i wbrew woli narodu­
porozumienie o zawieszeniu 
broni oraz uchwałę polity1 , 
ną rady konsultatywnej i roz 
począł w całym kraju wojnę 
domnwą. 

W ciągu 2 i pól lat rząd ku 
omintangowski utworzył 
wbrew woli narodu fikcyjne 
zgromadzenie narodowe, ogło 
sil fikcyjną konstytucję I za­
rządził t. zw. „mobilizację dla 
zdławienia powstania". 

W ciągu 2 i pól lat narodo­
wo - wyzwoleńcza armia chiń 
ska zniszczyła główne siły 
wojsk · kuomintangowskich. 
Sytuacja jest obecnie zupeł­
nie jasna - podkreślił Mao­
Tse-Tung. - Brak jedynie 
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Państwo zakontraktuje w r. b. 

przeszło milion sztuk trzody chlewnei 
W dniu 18 bm. odbyło się po dy chlewnej bekonowei. 

liedzenie komitetu. ekonomicz Ze względu na to, że akcja 
nego Rady M:.n.istrów, na któ- kontraktowania ma być prze 
rym zatwierdzono m. in. pro- prowadzona przede wszystk1m 
jekt szeroko zakrojonej akcii wśród ma.Io l średniorolnych 
kontraktowania trzody chlew· chłopów, Min. Skarbu usta:! 
nej. nowe, dogodniejsze stawki u-

W roku bietącym zakontrak bezpieczeniowe trzody chlew· 
towany będzie 1 milion sztuk nej, z uwzględnieniem stanu 
trzody cblewne.1, tluszczowo- majątkowego mało i średnio. 
mięsnej i 125 tys. sztuk trzo· rolnych chłopów. 

Układ handlowy ZSRR z Bułgarią 
:MOSKWA (PAP). - W wy naniu z rokiem ubiegłym, nie li 

11iku rokowań, prowadzonych czą.c wartości ' za sprzęt, dostar· 
pomiędzy Ministerstwem Han· czany przez ZSRR Bułgarii na 
dlu Zagranicznego ZSRR a buł· warunkach kredytowych. 
garską. delegacją. handlową., Zwią.zek Radziecki będzie 
yrow_adzonych "'!, atmosferze eksportował do Bułgarii pro· 
P~ZYJ.aźni i ~zaJemnego zroz'!'· dukty naftowe, bawełnę, czar­
D:.ien1a: podp1~a~o .18 styczni~ ne i kolorowe metale, traktory, 
protokoł o wym1arue towaroweJ samochody, obrabiarki i inne 
na rok 1949. towary wzamian za tytoń, kon· 

Og6lne obroty pomiędzy centraty ołowiu i cynku, rudę 
Zwil).zkiem Radzieckim i Bułga miedzianą., cement i inne a.rty· 
rią wzrosn11: o 20 proc. w porów kuły. 

NoUJq ntaneUJr Be11ina -
Zwolnienie Żydów z Cypru 
LONDYN (PAP). - Powścią 1 •zych kołach politycznych na o­

gliwe stanowisko ministra. Bevi gól jako zapowiedź rychłej 
na. w Izbie Gm.in, · W dniu gdy zmiany polityki brytyjskiej wo 
miała się Jozpocząć generalna bee Izraela: 

kilku silnych ciosów, a cały 
reakcyjny rządzą.cy aparat 
Kuomintangu rozsypie się w 
pył. 

Chcąc w takiej sytuacji u­
ratować resztki i::ił rządu kuo 
mintangowskiego, zyskać 
chwilę oddechu a następnie 
podjąć na nowo próby znisz­
czenia sił rewolucyjnych, -
Czang-Kai-Szek wyraził na 
Nowy Rok życzenie podjęcia 
rokowań pokojowych z Komu 
nistyczną Partią Chin. 

NAROD CHCE POKOJU. 
Opierając się na tej W)lł 

Komunistyczna Partia Ch;n 
składa następujące oświad.:ze 
nie: 

Narodowo - wyzwoleńcza 
armia chińska dysponuje do­
statecznymi siłami dla defini­
tywnego zniszczenia wszyst­
kich pozostałyoh sil zbroJo:vc;h 
reakcyjnego rządu kuomintan 
gowskiego w najbliższej przy 
szłości. 

Jednakże w imię jak naj­
szybszego zakończenia wojny 
urzeczywistnienia trwałego 
pokoju i ulżenia cierpieniom 
mas ludowych, Komunistycz­
na Partia Chin gotowa jest 
przystąpić do rokowań poko­
jowych z reakcyjnym rzą­
dem nankińskim, lub z jakim 
kolwiek innym krajowym rza 
dem kuomintangowskim, lub 
wreszcie grupą wojskową w o 
parciu o następujące warun­
ki: 

8) ZWOŁANIE politycz-
nej rady konsultatyw­
nej bez udziału w niej 
elementów reakcyjnych 
celem utworzenia koa­
licyjnego rządu demo­
kratycznego, oraz prze­
jęcia całej władzy od 
reakcyjnego rządu kuo­
mintangowskiego w 
Nankinie i jego lokal• 
n:vch organów. 

Komunistyczna Partia Chin 
uważa. że wszystkie te warun 
ki wyrażają powszechną wole 
i życzenie całego narodu. 

Zaprzysiężenie 
prez. Trumana 

WAf.lZYNGTON (PAP). 'MOSKWA (PAP). Agen·yalla do Japońii, celem „ekono 
Dziś 20 stycznia.,- Harry Tru· cja Tass poda3'e z Tokio o u- · 

b . . m1cznego i finansowego przeglę. 
man o e.im1e oficjalnie urzą.d I worzeruu przy sztabie genera· 
prezydenta Stanów Zjednoczo- ła Mac Arthura specjalnego u- du sytuac,ji w tym kraju". 
nyrh. rzędu do spraw zagramaznych Roynllowi będzie towarzyszył 

Przed gmachem Kongresu w iuwestycyj. Urzą.d ten jest upo· bankier amerykański - Dodge, 
Wa8zyngtonie zbudowano spe· wa7.niooy do rozpatrywania i który ma omówić w sztabie 
cjalne podium, ~a ~tórym pre· zatwierdzania wniosków i po· ~fac .Arthura i z przemysłowy· 
zydent Truman i w1ceprez;J-dent rczumień w sprawie dzi:<lalnoś-
Barkley złożą. przysięgę na ręce ci handlowej mi kołami japońskimi sprawt 
przewodniczącego Są.du Naj-l WASZYNGTON (PAP). - przygotowania rynków zagra­
wyższeg_o Stanów Zjednoczo· Zapowiedziano tu oficjalnie po nicznych dla produkcji j . iń· 
nych Vmsona. dróż ministra armii USA Ro- skiej. 

1) UKARANIE zbrodniarzy PARYŻ (PAP). Na środo- k?w zaw~dowy~h Sc~evenels /prasie Louis Saillant stwler­
me opuścił pos1edzema. dził m. in., że Biuro Wyko-wojennych, wym posiedzeniu Biura Wy-

Z) ZNIESIENIE fikcyjn~ konawczego Swiatowej Fedl'-
konstytucji, racji Związków Zawodowych 

3) SKASOWANIE wprowa przedstawiciele TUC, CIO i 
dzonych przez Kuomin- związków holenderskich, po 
tang instytucji praw- odrzuceniu przez większość 
nych, wniosku o rozważenie propo. 

zycji brytyjskiej w sprawil' 
4> REORGANIZACJĘ ws~y zawieszenia działalności Fede 

stkich ar~i reakcyJ- racji. opuścili demonstracyj­
nych zgodnie z zasada· nie !!alę obrad. 
mi demokratycznymi, I Wartn podkreśll6. te przed-

5) KONFISKATĘ majątku · stawlclel belgijskich zw1ąz-

Sekretarz generalny Swiato nawcze nie może zgqdzić s1~ 
wej Federacji Związków Za- na to, by trzy organizacJe 
wodowych Louis Saillant W'!J (brytyjska, amerykańska i ho 
kazał bezprawny charakter te lenderska) narwcały sw11 wo 
go wniosku i surowo potępił lę pozostałym 67 cf'ntr"l''m 
rozbiiaczy. związkowym. 

Mimo demonstracji delega- -------------
tów mniejszości, obrady B Il- Znowu so111~1s 
ra Wykonawczego trwały do I 
wyczerpania porządku dzien-
nego, · 

W oświadczeniu złożonym 

Nankin-stref~ frontowa 
Rząd Czag-Kai-Szeka ewaliuuje się do Kantonu ' 

LONDYN (PAP). Agencja 
Reutera donosi z Aten, że Te­
mistokles Sofulis. który otrzy. 
mal misję utworzenia rzadu. 
napotka! na nowe trudnołcł 
w sformowaniu gabinetu koa.­
(ic:vfoego, 

NOWY JORK (PAP). Jak Rzeka Jang • Tse • K.i.<1n~ 
wynika z depesz korespoa .:len- - ostatnia linia oporu K11•1mrn 
tów l\merykańskich, zna 1rl.1j'}· 
t·ych się w Nankinie, główni' tangu - obsadzona jest przc7 

armii i...a. pomoc Czang Kai Sze 
ltowi. 

LONDYN (P .A.P) Agencja 
Reutera donosi, ze kwatera 
'91 ojsk ku orni n tangowskich, K.tó 
ra znajdowała się dotychczas 
o 50 klm. na północ od Nanki· 
un i kt•.Jrej zadaniem było kie­

M. n. przywódca partii so­
cjaldemokratycznei George Pa 
pandreu nie w:vrazlł zqod:v na 
przystą,p1enle do rządu Sofu. 
lisa. 

Franc;a uzna 
rząd Izraela 

debat a nad sprawą Palestyny, 
interpretowane jest w tutej-

siły chińskich wojsk ludr.wych armię, liczącą najwyżej 150 tys. 
w ilości około 350 tysięcy :<:ut· ludzi. Co prawda, w Sank~u, ,• 
nierzy, koncentru'ją się w 1. :>JO- 1\00 kim. na południowy zJ.chód 
nie jeziora. Hung - Tse, na pół od Nankinu, generał Pai C;:;un15 
nocny zachód od Nankinu, przy Hsi dysponuje inną 150-ty11~cz 

Niespodzianką. była zapo· gotowują.c się do uderzerua nR r1ą. armią., ale nie wykazuje ou 
wiedź ministra Bevina zwolnie stohcę Czang Kai Szeka.. żadnej ochoty do wysłania. toj 

rowanie walkami #a tym odcin PARYŻ (PAP). W wyniku po 
ku, została ewakuowana do s.iedzenia gabinetu podano do 
nrzedmieścia Nankinu Hsia · wiadomości. że rząd francus­
Kwan, położonego na południe ki jest gotów uznać de facto Z nia. internowanych f:ydów z Cy- r---------------------acieśnia się pru. Minister Bevin oświadczył, od rzeki Jang · Tse · Kiang. rząd państwa lzrael 

przyjaźń że powstrzymuje eię od 11zcze· 
gółowego omawiania problemu 

polsko-czechosłowacka palestyńskiego ze względu na 
Dziś rano przybywa do War· toczą.ce się w tej chwili roko­

~zawy delegacja czechosłowacka wania żydowsko • egipskie. 
z ministrem spra'l'lojedlwośei dr. 
.A. Czepiczką. na czele w celu Debatę generalni!< odroczono 
podpisania układu 0 pomocy do przyszłego tygodnia. 
prawnej między .Rzeczpospolitą. Korespondenci brytyjscy w 
Polską. a Rupubliką Czechosło· Waszyngt.onie twierdzą, jakoby 
:wacką.. przedmiotem tajnych rozmów 

Umowa o pomocy prawnej bę między ambasadorem brytyjs 
dzie dalszym krokiem na dro· kim w W&Szyngtonie a Departs 
dze zacieśnienia współpracy i mantem Stanu prowadzone by­
przyjaźni pomiędzy bratnimi ły poufne rozmowy w; sprawie 
naroda.mi _Polski. -i ~b.o~owa UZJlfLnia pa:t!stwa Izrael przez 

W piątek, dnia 21 stycznia 1949 roku o go­
dzinie 18 w sali Filharmonii, ul, Narutowicza 20, 
odbędzie sio 

Jutro, 21 stycznia, nastą.pi (Oficialne ogłoszenie o uzna­
ewakuacja rzą<1u Czang Kai niu nastąpi po zakończeniu ro 
Szeka. do Kantonu. 
R kowań, które są prowadzone 

U RO CZY S TA A KA O E M I A 
zecznik Ministerstwa Spraw w tej chwili przez przedsta· 

Zagranicznych dr Shih . Chao· 
Yng zawiadomił ambasady i po w'cielt obu państw . 

• selstwa państw obcych, że no- Uwa"a kor d . 
w XXV Rocznicę Smierci W. I. LENINA wą siedzibą. władz kuomintan- ~ BSPOU BUCI 

gowskich będzie Kanton. 
na której wygłosi przemówienie członek Komitetu 12 pociągów dziennie opusz- „Głosu Robotniczego" 
Centralnego, 1-szy Sekretarz Komitetu Łódzkiego cza Nankin w kierunku Szang· z dzielnicy „Staromiejska" 

PZPR - tow. Dltotakowski Władysław. haju i Kantonu. Pociągi te wy Dnia 21. I. 49 r., 0 godz. 17, 

v ... 1-1~ j o;az archiwa ~steria!_ne. Dz1 Południowej 11 odbędzie sł~ 

~~ WI _ JSQ:ta.Dfł. „ 

·" ' Komitet Łódzki j wożą urzędnikó'.". Ku~mintan~ w lokalu Dzielnicy, przy ul. 

• ...Qmwe Zjednoczonej '-artłł · s. 1.aj, 20 s~ycz~1~ personel ofi- odprawa wszystkich korespon 
• . . :RQ~tnieuJ. . , c3alnej cllińskieJ agencji ~o- dentów, . ·+-

,... .... ----~------· ---.-u;-;,;.· .;:;;;:....,jr!•~· ·!L!P~~~~~u•t!-~~~·. - '-~ość ®owłezkmrv -
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, ~~ar~~~=~; . Pod presją pałek policyjnych i naeonki pr sowej 
:i;~~~~I~~:::;.;. wyuierza się „sprawiedliwość" w t. Zje 
nyclt R. P. w Łodzi, zawiada­
mia wszystkich członków Koła 

· i ich rodziny, że w dniu 22 
8tycznia 1949 r. o rodz. 19-tej 
odbędzie się w świetlicy. Kola 
uroczysta. Akdemia. ku czci 
21'i· tej rocznicy zgonu wiel­
kiego wodta proletariatu, Wfo 
rhJmien:a Lenina. • 

Przyjęcia 
w MSZ 

Minister spraw zagranicz. 
nych tow Zygmunt Modzelew 
~ki przyjął w dniu 19 bm. am 
basadora W ielkiej Brytanii w 
Warszawie s '.r Donalcl'l St. 
Clair Gainer. 

* • • 
Minister spraw zagranic.z.. 

nych tow. Zygmunt Modzelew 
ski przyjął w dniu 19 bm. am 
basadora ZSRR w Wars7awie 
i:>. Wiktora z. Leb:ediewa. 

P.ieLm;narz budżetowy 
Prezydenta R. P. 
i Rady Państwa 
Dnia 19 stycznia rb. odbyło 

mę po>iedzenie kom'sji skar­
bowo- budżetowej i planu go 
spodarczego pod przewodnL 
ctwem posła tow. Krygiera 
(PZPR). 

Preliminarz budiPtowy Pre­
zydenta Rzeczypospolitej 1 Ra 
dy Państwa na rok 1949 refe. 
rował poseł Radz'.wiłł (SD) 

Dwa odczyty 
proftsera Schaffa 

„NARODZINY 
MARKSIZMU" 

NOWY JORK (PAP) W dru Nawet prawicowy dziennik galll.4, ale takte próba ogłosz:e 
gim dn'. u procesu p-rzywód· „New York Post" zestawia nia za .wY'vrotową," wszelkiej 
c-Ow Partii Komunistycznej w proces przeciwko przywódcom opozycji przeciwko ,,zimnej 
Stanach Zjednoczonych, na partii komunistycznej r; szere wojnie''. Wojni'e prowad:i.onej 
podstawie dycezH sędziego g'em ostatnich ataków rządu przez rzii,d U. S. A. przeciw 

n. 
akcji, domaga,lącej 11!ę pok0-
ju i ograniczenia wszechwła­
dzy monopoli kapi talistycz­
nych w Stanach Zjednoczo­
nych. 

Medina wylą,czono spra.wę ameryka'ńsk '.ego na wolności 

przewodniczącego partii WiJla 'obywatelskie zagwarantowane w roczn"icę wyzwoleni'a 
ma Fostera, Proces Fostera od konstytucją i stwierdza, że 
będzie się po jego powrocie do proces Jest kontynuacJ<\ tzw. 

Łodzi 
zdrowia. ,,z1mnej woJny" na froncie Wczoraj, o godzinie 16-tej w 

Obrona wewnęinno-amerykafls.kim. rocznic"' wyzwolenia Łodzi, w 
domagała się odro- ... 

czenia całego procesu do chwi Dziennik „New York Da'.ly Parku Poniatowskiego odby-
li wyzdrowif!nia Fostera, mo· Worker" w artykule wstęp- ło się uroczyste złożenie wień­
lywując wniosek trudnością nym, poświęconym procesowi, ców na grobach żołnierzy ra-

zw!'aca uwagę na hlsteryczDĄ dziecklch. prowadzenia obrony pod n 'e-
be kampanię antykomunistyczną DelegacJ'e organlzacJ'i party.l o cność głównego oskarżone-

go, wniosek ten został przez pra..sy a.merykańsk1 eJ. nych, samorządowych i spo­
sąd odrzu<!ony, Dzienn:k stwierdza, te z.rno łecznych, wojska oraz mło-

bilizowanie policji wokół gma ddet.y szkolnej ze sztandara-

stych, szczerych słowach pod­
kreślił ile wdzięczności winni 
jesteśmy bohaterom poległym 
w walce o wyzwolenie 
Następnie przemawiał pre­

zes Woj. Oddziału Tow. Przy­
jaźni Polsko - Radzieckiej. 
tow. Tadeusz Nowacki podkre 
ślając, że przyjaźń przypieczę 
towana krwią żołnierza pol­
skiego i radzieckiego na po­
lach bitew, jest trwała i nic 
jej nie zdoła osłabić. 

Po odegraniu przez orkie­
strę hymnów polskieJ?o i ra­
dzieckiego poszczególne dele­
gacje l'lkładały kolejno wień­
ce pod pomnikiem. 

Miasto nasze dało dowód, t& 
uczucie wdzięczności i pamię­
ci o tych co polegli „za naszą 
wolność i waszą" tkwi żywo 
w sercu każdego łodzianina. 

Sąd odrzucił także !ądanla chu sądu i na sali rozpraw ml zaczęły się gromadzić wo­
obrony usunięcia zmasowanej świadczy o obaw'.e organizato kół pomnika już przed godzi­
polic ji z sali rozpraw i sprzed rów procesu przed słusznym ną 16-tą. Wszyscy przybyli na 
gmachu ~du. Obrońcy oświad gniewem społeczeństwa ame· miejsce wiecznego spoczynku 
czyli przedstawicielom prasy, rykańskiego, którego podsta- bohaterskich żpłn!erzy Armii 
że proces rozpoczął si~ w wa wowe wolności, zagwarantowa Radzieckiej dla zamanifesto­
runkach, które określić należy ne przez konstytucję, zostały wania swej wdzięczności dla 
m:anem „zbrojnego oblęże - zakwestionowane i zagrożone. tych, których śmierć otworzy­
nia" i że zmasowanie policji .,New York Daily Worker" la nam drogę do wolności. 
wymierzone jest przeciwko wyraża opini~. że za oskarże. Uroczystość rozpoczęła sit: 
świadkom na których w ten I n:em komunls.tów kryje się I przemówieniem wiceprezyden 
sposób zamierza s '. ę wywrzeć nie tylko próba ogłos:r.enia. par ta Duniaka, który z ramienia 
presję_ ljl ma.rkslstowtlkieJ w niele- Zarządu Miejskiego w pro-

----------------..-------------------
Sprawcy afery papierniczei przed Sądem 

Dziś rozpoczyna się proces Kraula i S-ki 
Dziś w Sądzie Doraźnym w brykanci, zabiegający, drog~ ej! i dyfltrybucjl papieru, wo- wiem nakłaniał Kraula do u­

Łodzi rozpoczyna się zapowie korumpowania urzędników i bee perspektywy- te na tym dzielenia zezwolenia na prze­
dziany przez nal! wielki kil- dawania zawrotnych łapó- można zarobić. I „zarobił" - róbkę celulozy. Po zapłaceniu 
kudniowy proces, dotyczący wek, o utrzymanie swoich fs 400.000 złotych. Po tej celu- Kraulowi 430.000 złotych, re­
słynnej afery papierniczej. bryk i niewypuszczania ich z lozie zdobyto następną - tym sztę sumy podzielił między 
Rozprawa odbędzie się pod rąk. razem za sprawą Słotwińskie siebie i pozostałych pracowni 
przewodnictwi>m pr<'zesa Wy- go i to w ilości dwóch wago- ków, wciągniętych do tej 
clzi11łu Doraźuegn S. O. - Emll Kraul, poc~ątkowo ja- nów. Również i tym razem przestępczej działalności. Sło­
Rlo,·howicza, o~kar7.ają,: Rpcc- ko d:i:-re~tor techmc:my, • na Kraul zezwolil na przerobie- twiński-przewodniczący Ko­
j!llnie wydekgowany przer. stQpme Jako. dyrektor naczel- nie jej na papier w państwo misji Nacjonalizacyjnej, miast 
UiniRterRtwo Aprrtwi"dliwo:ic· i n~ CZPP •. me ~ylk<?. nie po- wej fabryce. Ze sprzedaży te dbać o upaństwowienie :tab­
prokurator KulMza oraz pro· dJął staran„ z:nierzaJących do go papieru I z łupu tego wy- ryk, stanął wpoprzek temu 
1'UTator S. O. - Ku u i k. upaństwm~iema we właśc!- padło na jego część 430.000 planowi, z czego czerpał roz 

. wym czasie prywatnych fab- h 1 j ł · · · W-' t 
. Na. ławie oskarżonych za- ryk papierniczych„ ale przez złotyc . Da sze ego „wp Y- maite sumy p1emęzne. Js ę 

s1adaJą: Emil Kraul - b. na- udzielanie rad 1 wskazówek wy" wyrażają się sumą 250 pował w wielu ciemnych ma­
czelny dyrektor CZPP, Zdzi- właścicielom tych fabryk _ tys. złotych, oti-zymaną za po chinacjach jako „pośrednik". 
sław Hasfeld - właściciel fa- wbrew obowiązuJ·ącej go ta- średnictwem jednej z praco- Nie gardził również mnięjszy 
b k Kl k " · N t r " wnic CZPP od dyrektora Dol mi wpływami - jak np. za u-

ry . " epac~ a I " a a !n : jemnicy służbowej, pouczył 'l k' z· d p C dz.ielanie wraz z Wrześniew· 
Stamsł~w Zie.,b.a - Baransk1 ich, J'ak ma1·ą przeclwd.?:1ałać nos ąs iego Je n. rzem. e 

Wydział Propagandy, 0-
św.iaty i Kultury Komitetu 
-Łódzkiego Polskiej Zjedno­
czonej Partii Robotniczej za 
w;adamia, że w czwartek, 
dnia 20 stycznia br. o godz. 
16 w Szkole . Centralnej Par­
tii, Al. Kościuszki 65, tow. 
prof. Adam Schaff wygłosi 
referat na temat „Narodziny 
mnrk~izmn. 

·1 ł ś 1 I d kt lulozo - Papierniczego - Hen skim - jak to zarzuca akt o-
- ws~o w a cicie „ . yre or upaństwowieniu. Wtedy, gdy ryka Stulgińskiego, dalej - skarżenia - ,,rad" właścicie-
fabryk1 „Herbewo , Jozef Se- Kraul narażał państwowy ·• 
rog - właściciel fabryk pa- przemysł papierniczy na ol- 180.000 zł., uzyskane za po- łowi fabryki tektury w Zgie-
pierniczych ,.Rori" 1 „Beski- brzymie niepowetowane stra- średnictwem radcy prawnego rzu w sprawie reprywatyza-

Obecność na referacie jest dy", Ignacy Wrześniewski _ ty _ „~kasował" za okazane CZPP Wrześniewskiego cji, za co zainkasowali 30.000 
obowiązkowa dla wykładow- radca prawny CZPP, Broni- fabrykantom przysługi milio od prywatnego przedsiębior- zł., za pośrednictwo w kupnie 
ców i kierowników kursów, sław Słotwiński _ b. dyre- nowe sumy. Kraul wziął od cy za udzielenie zezwolenia domu przy ul. Więckowskie­
kierowników grup samo- ktor administracyjny oraz Hasfelda łapówkę w wysoko- na przerobienie bibułki kwia go, gdy działał wraz z Wrześ 
kształceniowych, prelegen. Grzegorz Axentowicz - na- ścl 300.000 zł„ Zięba-Barański towej. niewsklm z ramienia CZPP 

No rnarg/netle 

Plajtujące 
interesy 

W Chinach Czang-Kai-Szielta 
imperi&liśct amerykafl!cy loko 
wali wraz .z mili&rdami dola­
rów woie największe ri.adza 
je, związane z pragnieniem 
podboju świata twórców t..­
orii ,,stulecia ery .unerY'klll\­
skiej". Wydarzenia .., naj.v 
większym państwie na •~ 
cie dowiodły jednak, tt'! "°"" 
miary klęski im;perialistów i 
ich sat.elitów chińskich, od-pe.o 
wiadają. rozmiarom wkładów 

dolarowych i zbrojeniowych. 

Ten charakterystyczny bal" 
dzo rachunek nakazuje właśd 
cielom trustów i banków am• 
ryk.ańskicl'l w większ;ym n1ł 
dotychczas stopniu liczy~ &tę ii 
wkładami lokowanymi w in­
nych państwach - satelitach. 
Francuski tygodnik ,,In!orm&M 
tion et Documentation" pn:r 
nosi w ostatnim numerze ko­
respondencię 7J A~n pod Zftll6 
miennym bardzo tytułem: 
„Grecja (rzecz prosta, chod..zł 
tu o Grecję mon.archo-fasq. 
stowską) bOi ~i~ losu Chin". 

Totet w ~ minionych 
miesięcy złożyli wlzyt,ę w Ate 
nach kolejno: zdym;isjonowa.., 
ny już dziś Marshall, m.la. 
armii USA Royall ł trw. wę 
drujący ambasador planu 
Marshalla - Harriman. 

Po wizytach tych mon.arcl\„ 
f aszyśct pocl~TJ&li tlę, t.ie 
Ameryka cora21 bardziej łnt.e 
resuje się Greclą. 

Tak mówiono publicznie t 
pisano w gazetach. Ale 'W' ros 
mowach kapitaliści amerykań 
scy nie ukrywali w Atenach. 
że zastanawiają ~. cz:y warto 
kontynuowa~ pomoc dla. G~ 
cjf, czy też należy - wyc:l.ua 
jąc wnioski - 11 dołwiadczeń 
eh.ińskich - wyoofa~ ei~ za• 
wczasu „na bardziej pewne 
pozycje". 

W przeświadczeniu tym pod 
trzymuią dmperialUtów am~ 
rykańskich ostatnie dośw:iad• 
czenia. Bilans minionego roku 
jest bowiem - skromnie mó­
wiąc - niezadowalający. S!r• 
tuacja wojskowa w Grecji mo 
narchistyczne1 pogorszyła &141. 
gospodarka jest chaotyczna 1 
rabunkowa, w związku 11 
czym pogłębia «ię rozkład w 
administracji państwowe!. Nio 
też dziwnego, ~e monarchO-fA 
szyści greccy boj(\ f.ię losu 
Kuomintangu, te Tsalda.riA i 
Sofulis boją się lo~u Czang-
Kai-Szeka. (p) 

tów dzielnicowych i akt _ czelnik Wydziału Przetwórcze - 400.000 zł. l Serog 400.000 Irnacy Wrześniewski oskar 9o.ooo zł: itp. 
. „ y go. ł t h tony jest o to te jako czło- Wreszcie oskarwny Grze- Ml d • • 

V\<"U S?Jko.Jen1owego '™'rtii z 0 yc · • • A towi stoi od O • 
J:'~ • Oska ż I tw d I d nek Komisji N11. cjonaliz11.eyjnej „on xen ez p u- z1ez CZCI 

,,XXV RC,"JZNICA SMIERCI rębne r ~py, 0s~zeine:io~~n; ~ie„ tylk? łapówkami „do-· nie tylko nie podjął koniecz- rzute~ te jako naczelnik 
LENINA" 'edn k 'ś 'śl j . d rab1al sobie Kraul do pensji nych cz nności zwi nnych Wydziału Przetwórczego I • , I ł h 

J a naJ. ci e Je. n!m ce- dyrektorskiej. Nielegalną y ' ą członek Komisji Nacjonaliza- ftam1ęc po eg YC 
W rtek dn. 20 t Iem, do ktorego dązyh · stor- l l z upaństwowieniem fabryk, Ił' 

, czwa ' . . ia s y~ pedowanłe planu upaÓstwo- drogą zdobyte ~O ton ce u ozy ale zdradził tajemnict: służbo c!jnej pomag~ł do utrzyma- W crwart rocznic o.rwobo 
ma hr. o godzm1e 19 w sali wienia f br k 1 h i nakazał urzędnikowi Kruszew wą przez udzielanie rad zain- ma HasfeldoVI<, fabryki „Her- ą ę 
Centralnej . Szkoły PZPR, własnych \h~:izeni. ;ead;a a;r~ I skiemu prze.robić w jednej teresowanym fabrykantom o- bewo" - za co otrzymał 40 dzenla Łodzi, Koło ZMP przy 
Al. Kościus7.ki 65, odbędzie pa - to wysocy urzędnicy ~ .fabryk panstwowych i na raz pośredniczył w pnyjmo- tys. złotych. Za pośrednie- I-ym Państw. GiDUl. l Lic. dla 
się odczyt tow. prof. Adama CZPP 1 jednocześnie członko JeJ kos~t - na papier l na waniu łapówek, Inkasując za ~em yadcy p~awnego ::vrze~ Dorosłych w Łodzi zło~ło wł8 
Schaffa na temat XXV wi<> Komisji NacjonalizRcvjnPj, dsprkzedaz w ten siposób wyprto te „czynności" rozmaite kwo-1 n~ewż skodiego „zamktasował rórlv. lnłec w Mauzoleum Armll Czer 

· " k ó · · . · · · u owanego pap eru prywa - 1 · . me prywa nego prze -
Rocznica. śmierci Lenin'a". z t rych Słotwiński - by! nemu odbiorcy. Fraszką dla ty P enięzne. siębiorcy 25.000 zt. - za udzie wonej w Parku Ponlatowskił! 
Wst~p wolny dla cz.Jonków przewodniczącym tejże Komi- nle~o było, że narusza tym J Bronisław 8łotwł6skt wyka lenie zezwolen~a na przerób- go, oraz: wieniec na Groblt 
p~rtil. sj!. Druga z:aś grupa - t? fa- panstwowy 'P.lan reglamenta zał wielki\ ruchliwość, on bo ki: bibułki kwiatowej. Nieznanego żołnierza. 
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Daleko od Moskwy 
Przecież Greczkin mnie i tak nie zwolni, powiedzia­

ła. - Twierdzi, ŻP. jl'6tem je~ oporą. RęC?,ę że to o mnie 
szepce coś naczelnikowi budowy. 

- Rz.eczywiście, G1-eczkin przysunął eię do Batmanowa 
i do'W'Oclzil mu, że bardzo dobrze jest jeśli wszyscy kom­
somolcy chcą pójść za Tatianą, Wasylczenko, ale niektó­
rych nie można zwolnić, gdyż są, potrzebni jako specjali­
ści.' 

- Kiedy będziemy zatwierdzać skład kolumny, wtedy 
zobaczymy. 

Kola Smirnow podał Zalkindowi l<actkę; po przeczyta­
niu Michał Borysowicz zbliżyt !:!ię do Hatmm10wa. 

Smirnow prO!:!i ażeby go zwolliić. l~l'zycl1yl!Ul1 11ię do 
jego prośby, gdyż on będzie wiernym po.mocniltiem dla 
Tatiany. 

- Słusznie, - zgodził się Batmanow i oczami poka­
Mł Zalkindowi Gicnka Pankowa. Chłopiec uchwycił odpo­
wiednią chwilę podszedł do Smirnowa i prosił o wciąg­
nięcie go do spisrii ~ 

- Któż to jest ten m:a.ły chłopiec? - naumyślnie gło­
śno i srogo zapytał Batma.now. 

- To jest Pankow Gienek. Ja rnu dowodzę, że nie wol-
110 mu iść z nami, a on się nie zgadza ze mną. 

- Nie jestem mały, siły mam dość. Będę pracował nie-
20.rui od innvch. a dziewczynkom. na pewno nie ustąpię, 

- ze złością mówił GiMek zatenowan.Y. uwa.g'll naczelnika 
budowy. 

- Nie poowalam bra.6 niepełnoletnich! - sriorstko po­
wiedział Batmanow, zwracając się do Smirnowa i Tani 
Wasylczenko. - Powtarzam, czeka was ciężki pochód, to 
nie są żarty. 
Następnego dnia naczelnik budowy w obec:noAoi Z&lldn­

da i Beridzego wezwał Ta.nię i Smirnowa. 

- Zatwierdziłem spis kolumny. Główny inżynier 060-

biście będzie uważał, ażeby w ciągu pięciu dni zao­
patrzyli was we wszystko, oo wam będzie potrzebne, 
równo po pięciu dniach motecie wyruszy6. - Batmanow 
wstał od stołu i podszedł do Tani: - PMponuję abyś­
my zawarli umowę Tatiano Pietrowno. Podajcie mnie 
wykres waszego ruchu, zobowiążecie się zawiesi~ tyle 
a tyle kilometrów drutu na dobę - ja go zatwierdzę i bę­
dę każdego dnia was obserwował; jeżeli zabraknie cho­
cia.Y.t>y lcilumelt' wtedy uważajcie, oberwiecie. 

- Z rado:icią podpiszę taką umowę! - powiedziała 
Ta.iiia. 

- Podpisywać nie potrzeba, po prostu zatwierdzimy ją 
uściskiem dłoni. Batmanow mocno uścisnął małą gorącą 
rękę dziewczyny. 

- No, Tatiano wystrzegaj się teraz - uprzedził Zał­
kind nawpół poważnie, na.wpół żartując. 
Wracając od naczelnika Smirnow i Tania. muwatyli 

w korytarzu Gienka.. Ten st:tl obok ~ciany i przywitał ich 
zachmurzonym., złym. spojrzeniem. , 

- Nie wolno - rozumiesz? - nie wolno. Czy dopraw­
dy mi nie wierzysz? - zapytał or~anizator komsomołu, 
obeimuiac chłopca. - -

- A my pocichutku nikt Illit nie dowie - Dll'UCZ&ł 
Gienek wyrywając się, ale Kola. go nie pu&czal. 

- N~e wściekaj się, przecież widzig.z, ~ to zalety ed 
naczelnika, a on zabronił ciebie wziąć. 

- '\Yiesz, c<;>, jeżeli się nie boisz, to idf sam do Batma­
nowa i popros go - zaproponowała Tania - zgodzi llio 
weźmiemy ciebie. Wszak weźmiemy? - Tania zrobiła oko 
do Smirnowa. 

- Oczywiście! 
- Sami rozmawiajcie :t wa.seym Batma.nowem! Ba.rdm 

mi jesteście potrzebni! - rozgniewał sie Gienek., J,dó_.'j' 
poczuł nieszczerość w słowach Ta.ni i Koli. .Ale wieczorem 
sekretarka zameldowała go naczelnikowi budo\,;,y 

- ~ chłopiec Gienek Pankow prosi, by go wPUŚoł~ 
Czy mozna? • 

- Zawołajcie go. 
Chłopiec zm_ieszany ~zedł do dużego gabinetu i przy­

stanął u drzwi. Wasyh Maksymowicz ze zdziwieniem 
stwierdził, .".;e przyjście chłopca zdenerwowało go. 

- Wejdź śmiało towarzyszu. Co powiesz! Gien~ 
onieśmielony nie podnosił oczu, które tak się spodobały 
Wasylemu Maksymowiczowi, a w których świeciły rozum 
i przenikliwość. 

- Czy trwas:.; przy swoim? - Mpytał Batma.now. 
Wszyscy idą, a cóż ja mam jeden pozostać? - z pła-

czem w głosie powiedział Gienek. -
-. A~e. kto jest winien że maM. dopiero piętna!cl'e la.t? 

Tl;v6J OJCiee potem będzie miał do nas 21a.l, jeśli clę wde 
m.iemy. 

- Ale ja dam sobie f'adę. Właśnie, ~ ojciec pujcłłby 
mnie - twardo powiedział Gienek i 00dni6sł wreszcie 
oczy na Batmanowa. 



Nr. 19 str. I 

PRZYSIĘGA STALINA 
25 LAT minęło od dniajdarkę narodową. Klasa robot- , 

śmierci największego ge- nicza, która stała się gospo-
niusza ludzkości - Lenina. ldarzem wielkiego przemysłu. 

Cwierć wieku - to okres chłopi, którzy otrzymali zie- ----­
D.~ Zasławski piera się na braterskiej przy­

jaźni· republik narodowych, I tęga Związku Radzieckiego o­

'--------------------- której wyrazem jest Konsty­

Związku Radzieckiego. Kraj 
radziecki nie zna prześlad<>­
wań raso'\'.rych i narodowościo 
wych. Wspaniały jest rozwój 
narodów, które za czasów daw 
nej Rosji były narodami za­
cofanymi. 

dość długi, aby pył historii po I mię obszarników, poczuli w 
krył postać każdego bohatera sobie nowe siły i szli zgod­
dawnych czasów i odchodzą- nie za partią bolszewicką. Ale 
cych w przeszłość klas. Nie- elementy kapitalistyczne je­
ubłagana ręka czasu zaciera, szcze pozostały w kraju. To­
kontury tych postaci. czyły one nadal walkę: bezpq 
Postać wielkiego Lenina po- średnio, swymi własnymi siła 

została jasna i wyrazista. Czas ' mi, i z pomocą agentury wy­
nie ma n:>d nią władzy. Po- Jwiadów obcych - trockistów 
stać Lenina coraz bardziej po i innych 'vrogów narodu. 
tężnieje w miarę tego, jak co I W siódmym roku rewolucji 
raz -szerzej rozpowszechniają socjalistycznej Lenin zmarł. 
się, coraz głębiej zapuszcza-1 Swiat zadrżał wstrząśnięty 
ją korzenie idee, którymi śmiercią największego z lu­
wzbogacił on ludzkość. Lenin dzi. W głębokim bólu pogrą­
jest nie tylko naszym współ- /żył się cały kraj rndziecki i 
czesnym; należy on również setki milionów ludzi pracy na 
do przyszłości. I całej kuli ziemskiej. 

wzorem dla krajów nowej de I zakłada się podwaliny socjali 
mokracji w których, w oparciu stycznej przebudowy gospodar 
o sojusz robotniczo - chłopski ki narodowej. 

Czwarty nakaz przvsięgi 
mówił o sojuszu i przyjaźni 
narodów kraju radzieckiego 

Jeszcze na kilka lat przed 
Wielką Socjalistyczną Rewolu 
cją Listopadową, Lenin i Sta­
lin opracowali teoretycznie za 
gadnienie przyjaźni i współpra 
cy narodów w państwie wielo 
narodowym. Lenin i Stalin 

wychowywali klasę robotniczą 
w duchu internacjonalizmu i 
głębokiego poszanowania na­
rodów oraz ich wolności i nie 
podległości. 
Minęło 25 lat. Nakazy przy­

sięgi zostały wypełnione. Po-

Lenin odszedł od nas w 541 Cieszyli się wrogowie klasy 
roku życia. 40 lat oddał on 1 robotniczej , cieszyli się zawo­
walce o komunizm. Lenin uza dowi podżegac":e do wojen im 
sadnił naukowo nieuchron- perialistycznych, ciemiężcy 
ność zwycięstwa komunizmu, wolnych narodów, rozbójn'cy 
opracował strategię i taktykę w mundurach i sutannach, 
bitw proletariackich, z par- bardyci we frakach dyploma­
tii klasy robotniczej uczynił tycznych. 
awangardę rewolucji sociali-1 Nie rozumieli oni. że po 
stycznej . On sam powiódł tę órnierci Lenina pozostał Sta­
partię do decydujących bo- lin. Swiat kapitalistyczny U­
jów, kiedy wybiła godzina h i- I czył na to. że po utracie Le­
storii. Pod jego kierownic-

1 
n ina naród rad7iecki pozosta­

twem partia odniosła wielkie nie bez wodza. bez kierownic 
zwycięstwo, które dokonało twa. że w partii zapanuje za- ''· 
przełomu w wielowiekowej mieszanie i chaos. które pozba 
historii świata i zapoczątkowa wią ją zwartot ci i siły, że ten 
ło nową erę w historii ludz- ~tan umożliwi W7nowienie o­
koóci. fensvwy przeciwko Związko-

To historyczne zwycięstwo wi RadziPckiemu i dokonanie 
o znaczeniu wszechświato- nowej próby zbrojnego zdła-
wym odniesione zostało w I wienia socjalizmu. 
paźd7.ierniku 1917 roku. Na drugim Wszechzwiązko­
Wśród ~aństw kapitalistycz- wym Zjeździe Rad, Stalin -
nych paw·stało i okrzepło no-1 wielki kontynuator dzieła Le-
we p~ ństwo socjalistyczne. nina złożył przysięgę. 

Sześć lat zaledwie, sześć lat W przysiędze swej Stalin 
żył i budował L enin nowe spo 

1 
podsumował wszystko to, co 

ł"CZ"'ństwo po zwyc'ęstw' e So główne i zasadnicze w nauce 
cialistycznej Rewolucji Paź- Lenina. To marksizm - leni­
dziernikowej, zaledwie cztery nizm ujęty w genialnych w 
lata po wygnaniu interwen- swej wyrazistości formułach. 
tów i ostatecznvm rozbiciu jak najbardziej lakonicznych, 
kontrrewolucji białogwardyj- jak kształty wyryte w marmu 
skiej. rze dłutem wielkiego rzeźbia-

,.B:lsja pr?:eźyła straszliwę la rza. 
fa chaosu i głodu. Lenin wy- W każdym słowie, w każ-

.Jll'O\Vadził naród z te j kata- dym zdaniu żyje Lenin, jego 
strofalnej sytuacji. Kraj za- sprawa, jego testament, jego 
czął odbudov.rywać swą gospo nauka. 

J. Stalin wy2łasza przemówienie 
na li. Zi.e.idzie Rad ZSRR 6 stycznia 1924r. 

tucja Stalinowska, Naród ro­
syjski cieszy się pełnym za­
ufaniem wszystkich obywateli 

Pki:ty nakaz przysięgl 
poświęcony był Czerwonej Armii 

Lenin wskazywał na~ towej. Na podstawie jego pla­
ni;jednokrotnie, ze wzmoc- 'nu strategicznego, rozbite ro­
nienie Armii Czerwonej i stały hordy niemiecko - faszy 
jej doskonalenie jest j~d- stowskie pod Moskwą i Stalin 
nym z najwaźnieszych za- gradem, a następnie wygna­
dań naszej partii.„ Przysię- ne z granic Związku Radziec­
gnijmy więc, towarzysze, ze kiego i całej Europy Wschod­
nie będziemy szczędzili sil, niej. Armia Radziecka doszła 
aby wzmocnić naszą Armię do Berlina i położyła kres ist 
Czerwoną i naszą Flotę Czer nieniu imperium hitlerowski9 
woną.„" go. 
Podczas tworzenia sił zbroi Minęło 25 lat od chwili zło-

nych Związku Radzieckiego żenia przysięgi. Armia Ra­
Stalin był prawą ręką Leni-
na. Był on organizatorem zwy dziecka okazała się najpotęż-
cięstw w okresie wojny domo niejszą wśród sił zbrojnych 
wej i interwencji. Stalin stał wszystkich krajów. Nakazy 
na czele Armii Radzieckiej przysięgi zostały wypełniona 
podczas drugiej wojny świa- z honorem. · 

Szóstv nakaz przysięgi 
mówił o wierności wobec zasad 

internacjonalizmu komunistycznego 
Minęło 25 lat.Partie komu­

nistyczne wyrosły we wszyst 
kich krajach. W państwach 
demokracji ludowej stały się 
one siłą kierowniczą. Zakoń­
czyły się całkowitym fiaskiem 
wszelkie podejmowane prze?. 
świat kapitalistyczny próby 
rozbicia bratniego sojuszu par 
tii komunistycznych, wpro­
wadzenia rozłamu do szere­
gów proletariatu międzynaro­
dowego. Narody świata są po 
stronie Związku Radzieckiego. 
Imię Stalina drogie jest set­
kom milionów, tak jak drogie 
im jest imię Lenina. 

Spełniona została przysię­
ga Stalina. Była ona i jest na­
dal programem działalności 
partii komunistycznej w 
ZSRR. Wyjaśniając i rozwija-
jąc zasady leninizmu. Stalin 

cie potwierdziło to w prakty­
ce, że Lenin jest genialnym 
myślicielem, który samodziel­
nie kontynuował naukę Mar­
ksa i stworzył nową teorię 
walki i zwycięstwa proleta­
riatu w warunkach imperia­
lizmu, w epoce wojen i rewo­
lucji proletariackich. 

Stalin jest nie tylko kon­
tynuatorem dzieła Lenina. 
Jest on wielkim myślicielem i 
działaczem, który wzbogacił 
naukę marksizmu - leniniz­
mu nowymi odkryciami w 
dziedzinie filozofii teorii spo­
łecznej, materializmu diale­
ktycznego i historycznego. 
strategii walki klasy robotni­
czej, strategii wojennej. 

25 lat minęło od·dnia śmier­
ci wielkiego Lenina, 25 lat nie 
ustannego rozwoiu rewolucji 
~ocjalistycznej, 25 lat cią­
głych zwvcięstw klasy robot­
niczej, 25 lat, oświetlonych 
niegasnącym blaskiem idei le­
ninowskich! 

Pierwszy nakaz pr~vsięgi 
poświęcony był partii komunistów, 

bolszewików, partii klasy robotniczej -------------------------------------

1 bezlitośnie demaskował tych 
którzy usiłowali zrobić z na­
uki Lenina wyłącznie dorobek 
narodu radzieckiego. Stalin do 
wiódł niezbicie w teorii, a ży-

„Nie ma nic chlubniejsze- szeregi, rozwijając naukę Le­
go ponad miano członka nina-Stalina o budownic­
partli, której twórcą i kie- twie socjalistycznym. o przej­
rownikiem jest towa1"1Zys2 ściu od socjalizmu do komu­
Lenin„. nizmu, odniosła nowe zwy-

Ref or ma podatku od wynagrodzeń 
Odchodząc od nas, naka- cięstwa . odparła wszystkie a­

zał nam towarzysz Lenin taki wrogów i z powodzeniem 
wysoko dzierżyć wielkie prowadzi naród radziecki tą 
miano członka partii i samą drogą, jaką prowadził 
strzec jego czystości. Przy- p..o Lenin. Nauka Lenina o par 
sięgamy Ci, Towarzyszu Le- tii, rozwinięta i uzupełniona 
ninie, ze z honorem wyko- przez Stalina, stała się nauką 
namy to Twoje przykaza- dla komunistów, w krajach 
nie!" r.iowej demokracji, gdzie wcie 
Minęło 25 lat. Nakazy przy- la się ją w życie. Naukę tę 

sięgi zostały wypełnione. Pod 
kierownictwem Stalina parti;i przyjęł_a klasa . robotnicza 
bolszewików, n ieustannie uzu wszędzie tam, gdzre toczy się 
pełniając i wzmacniając swewalkę o socjalizm. 

Drugi nakaz przvs· ęgi 
mówił o dyktaturze pro!etariatu 
,.Odchodząc od nas, naka 

zał nam towarzysz Lenin 
strzec i umacniać dyktaturę 
proletariatu. Przysięgamy 
Ci, Towarzyszu Leninie, ze 
nie będziemy szczędzif 
swych sił, aby wykonać " 
z honorem również i to 
Twoje przykazanie!" 
Dyktatura proletariatu sta-

nowi główny element leniniz­
mu. W rewolucji socjalistycz­
nej kierownictwo klasy ro­
botniczej jest najważniejszą 
rękojmią zwycięstwa. Po 
śmierci Lenina partia bolsze­
wików pod kierownit:twem 

Stalina z pietyzmem strzegła 
tego testamentu, strzegła peł­
ni władzy klasy robotniczej. 
władzy mas pracujących, u­
daremniając wszelkie próby 
osłabienia d yktatury proleta­
riatu pod fałszywymi pretek­
stami, wysuwanymi przez 
pseudodemokrację burżuazyj­
ną. 

Minęło 25 lat. Jak nieza-
chwiana opoka stoi Związek 

Radziecki, mocarne państwo 

socjalistyczne, w którym kla­
sa robotnicza zajmuje pozycję 
kierowniczą. 

P.r.reprcwadrz>ool:a ostatn'.o re­
forma podat!k.owa obejmuje 
rów.nile'i: podatlci od wynagro­
dreń - ~:edziinę obchodzącą 

b-ez.po5redrno naijsz.ersze r.z.e­
szie lUJdruo,ści pl'acującej. Pro­
jeM us.tiawy o <refoirmie o­
.podartlkowainia wyinaqroc:L-zeli 
wnies.io.ny :ro.stal ositabnio pod 
obra.dy Sejmu. 

Proje.k.tt reformy przewiduje 
znaczm.e 1JlProszcreruie techniki 
obiiio'Lania poda.tku, co wobec 
jego po'W>S.7.echiności ma. Wliel­
kiie znacz01llie i z i:. un:ktu wi-

N o we prrepisy Ulllri.ais t do­
t ychcza6o wego spooobu przeli­
czania wynagrodzeni.a w skal; 
roazn€j dila us.talellJi.a w1aści­

wej Sltopy poda.tku wprowa­
cl:z.ają w z.am.i.an s&.al: miesię­

cz.ną, tygodniową i dziermą, 

co staoowi zn.ac71!1e uprosrocze . 
nie w o-blkzan.m, a w re7Julta­
cie oszczędność pr·acy. 

Jeiebi chodzi o wyso'kość 

op-0datk.owan.ia., to rpodni esi•o­
na roste.!a najwyższa kwota 
wodnia od podia.tku z dotych­
cmoowych 9 t)'6. xł. do 13 tyis. 

d!zeruia os.zczęd.nośd oraiz r.a- ZJ!. m1es' ęcznie. 

c jonali'llalCji !ll'&CY· W)'\Sok.ość opod.aitlkowania 
NoweliMcja podatku od wy wynosić będzie od · 0,75 proc 

nagrodrz.eń pos.7.lła w kilku kJe-. .prziy wyina.gro.dzeniu 13.-000 
mnlkac.h. a m.il&OO'wioiie: - 14.000 2'11. mi0S1ięczlllie w.z.ra­

st.ając progr.esywnie do 23 
Objęcia podatkiem od wy-

proc. prrzy W)"]]JCllQrod.zieniu 
" ·'"!odzeń Wll""kSzieJ' gn11ny po· 
·~„ "' ·...,,. 100,000 1Jl. miesięcznie. Nad-
damków czer:piącyoh środki 

wyż.kia WY'n.aqrodzenia ponad utmzymania z pracy najemne;: 
100.000 ził. mies i ęC7lIDe opodat. podm.!esienia k'W'Oty wolne] 
kowain.a będzie w wysoik.oś-Oi od podail>kiu i wprowaidrz>enia 
30 proc:. nowej e'k.aili do&toscwanej do 

Reforma pPLeWiduje rzm.acz-
oowego s)"Sltemu pł.a.q ną obruikę obciążenia po<i.ait-

u,proo.zc.z.eniia s.posioil>u obli- kowego. Tak więc rup. priac.ow-
czallli.a podatku oraz nik z.ara.biający dotychcz.aJS 

d.ooych.czi&so- 15.000 :Ził . miesięcmnn e pła.ci! ty­
twlem poda.t:ku od wyinagro­

poc!Jk,reśl'ić, i-e jed- dz;eń 4 proc, to jest 600 zł. 

:z.a.chow a.ni.a 
Wy<'h ulg, 
Na.Jeży 

obeanie :za.ś 2Ja1P1la01 od tego 
nym z eleme.rut.ów upow61110Ch- samego wyna.grodzenia tylko 

radzieckim, rozwijając tę na- n.iienia poda.tku jest uchY'lemrie I proc„ czyli 150 zł. 

Trzeci nakaz przvs~ęgi 
pośw:ęconv bvł sojuszowi 

robotników i chłopów 
Lenin uzasadnił teoretycz­

nie powstanie państwa no­
wego typu - państwa radziec 
kiego - jako demokracji o­
partei na soiuszu klasy ro­
botniczej i chłopstwa. Jedynie 
w oparciu o ten sojusz klasa 
robotnicza może urzeczywist­
nić swą dyktaturę. 

ukę w nowych warunkach, dotychcza'SOIWych ZJWoLn.iień od U praoowllih więcej zara­
Stalin na podstawie socjali- OlpOCLatkowanffia tych pra.cow- biiaJ i ącego ohnńika podaitku , 
styczne~o przemysłu i socjali- jakkolwiek rue t.a.k Zn.8JC'2ą , 
stycznej kolektywizacii rol- n ~ków państwowych, któr:zy będ'lie jedina.k również dość 
nictwa stworzył potężne. i:ie- 1 z tego zwolnienia korzystal!i powa~:'l· Tak wi-ęc. pr<l<:o"'.n'·k 
pokonane mocarstwo radz1ec-I Nowe pł<IC'e m:eszczą w SO"bie z;arab1a1ący 30.000 zł. m:P.1S1ęcz 
kie. . . . nńe 7iall1i.a'Slt doitv'Chc-zasowych 

Rozwijając teoretycznie na­
ukę leninowsk!l o państwie 

Minęło 25 lat. Nakazy przy r~erz i. e>kwiwailentt m ob- 10 proc. tj 3.000 Z'ł. ?;apłaci 
slęgi zostały wypełnione. c1ąm1ą.cy !iJch podaJOOik od wy: 8 proc„ tj, 2.400 211. 
Związek . Radziecki stał si~ nagirodrzeń. 4. WV'Iaa;em daJlsrego UJ>rosz-

czenia sposobu oblroza.n.ia po- Wraz z reformą podatku 
datku jest projektowane Zil.le- p!7lewiduje srię rowniez pewne 
5i.Ef!l.ie dotyohCZ1a.sowej „ku- z.miany w ustawi-e o obowiąz­
mulacji". Zgodnie z projedc- ku s.połec2'Jllego os:oczęd.7lami!a. 
tern - pl'a.cown.illc który po- Przewitduje się wprowa.dze· 
siada kiiku pracodawców wy- nie 2)(!JS(łdv o.bLiCZlal!Lia sti!Jwek 
p~aicającycli wynawod-z.einie o- O>SIZJC'lędno~ciowych wedlliu.g 
plaica według skaili zais.admi- ska1Li dla '!J'06IOCZególnycli oikTe 
cziej ty>lko jedno z tych wy- sów wypŁa.ty (tak jaik w po­
lliagrodz;eń, a od porotS1tałycli datlm Old wynagrodzeń), tj. 
nlaci podatek podwyższonv o miesięczrnego, tygod'Illiowego t 
50 proc. Podik.T-eślić tmeba dz1e.nmeqo, przy czym najwyż· 
również ie podatm.:tkow·i przy- 'S'7..a kwr>~a wolna od obowiąz­
Słu!'.fllje prawo wyiOOrti wyna· ku 067cze'1zaniia. podniesio111a 
qrod?Jemia.. które będzie <Jłbcią- ?JOSba je do 30 tyis , Ził. m:ies1ęcz­
iomoe Z1wyżką 50 proc. ntie (7: dotvchcz;asowych 20 

N<lwe ?rzepisy zachowują w tys. z.ł. mi es.ięcznie. 
pełni d01tV(:hC1J?1Sowe ulgi. a' Stawki os-z,czędn.ościorwe wy 
więc m. in. 'Zll1.ilżki rodzinne , [)l()ŚCić będą 1 proc. t>rzv wy­
uloowe o.podBJtkowain.'e pr.acow n.~qroduenJiach oo 42000 rl. 
n.ików s.eroinowycb w fof'l!ll ie mies. 2 P'f'O'C. p17:y wyn.aqro· 
"lbni?!k.i oo<J.•.tku o i>edną tr.z;e. drwnia<"h od 42.000 do 60.000 
cią Ool'az ulqi d~a p<ri:odowni- 'llł. mies. i 3 proc. przv wyna­
ków pracy w wySO!koŚ<li do grodzen.i-ćlch poala.d 60.000 Ził. 
30 proc. na·leżnego p-odatku. miesi•ęcznie. 

SKALA PODATKOWA --
OD WYNAGRODZEI'l Z OKRESEM WYPŁATY MIES. 

St.opień W}'Eukość wyna~odzenńta Stopa -proc. 
wyinagrodzenia w złotych pod.aitlku 

ponad do 
1 13.000 14.000 0.15 
2 14.000 15.000 1 
3 15.000 . 17.000 2 
4 17.000 19.000 3 
5 19.000 21 .000 4 
6 21.000 23.000 5 
7 23.000 25.000 6 
8 25,000 28.000. 1 
9 28.000 31.000 8 

10 31.000 34.000 9 
11 34.000 -38.000 11 
12 38 ooo 42.000 13 
13 42 ooo 50.000 15 
14 SO.OOO 60.000 17 
15 60.000 70.000 19 
16 70.000 80.000 21 
11 80.000 1.00.000 :a 



• 
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Z zaąadnleri Planu 6·1etnleąo Z prasy radzieckiej 

Znaczny wzost produkcji rolniczej Pod wielkim niezwyciężonym 
sztandarem leninizmu 

Jeden z cłównych Pl'<>ble- wskłlZUjl\, ł.e wzrostow1 pro-1 składników pokarmowych w 
lllów planu sześcioletniego sta dukcji przemysłowej o 85 - nawozach wsrelkleg0 rodzaju, 
llO'Wi tprawa właściwych pro 90 proc. powinien towarzyszyć łącznie z obornikiem przypad 
porcji pomiędzy produkcją wzrost produkcji rolnici.ej o nie na każdy ha 160 - 170 
przemysłową i rolniczą. co najmniej 35 - 45 proc. proc. tego, co przed wojną, 

Wytyczne do planu przewi Co to 02nacza? Oz.nacza to, w okresie tym nasz park 
dują znaczne uprzemys.łowie- że tern~ wzrnstu pro?ukciJ traktorowy uzupelniony zosta­
łlle kraju, wzrośnie liczebnie rolniczeJ w c:ągu 6-lec1a b:t nie 50 - 60 tys , traktorów z 
klasa robotnicza, wzrośnie lud łuby przesz.Jo dwukrol~te produkc]i własnej i z impor­
ność miast. Podniesie się sto wię~<sze niż w jaklmko.1w1ek tu. a wartość maszyn rolni-
1>• życiowa, a w związku z kap1tal1stycznym pań~tw1e n~ czych, w które zaopatrzona 
tym i konsumpcja artykułów wet w okresach naibardz ~ eJ zostanie wieś, będzie ~ razy 
iywnościowych przez najszer- pomyślnej koniunklury, Nie więk»za niż mogłoby to mieć 
lze masy. Więcej nam trzeba osiągało ono bowiem w żad- miejsce przy poziom'e produk 
będzie chleba i mięs.a, tłu.sz... n:l'.111 ~ra~~ przeciętnie rocznie cji przedwojennej. 
ezów i warzyw, mleka 1 owo- w1 ęcei mz 2,5 - 3 proc. wzr0 . 6 ców. Więcej trzeba będz:" au »tu produkcji, podczas kiedy Dzięki rozwojow~ majątk w 

9 miln. sztuk świń l ok. 9,5 
miln. sztuk bydła rogatego: 

Wykonan'e planu 6-letnieg0 
w dziedzinie rolnictwa 1>ędzle 

oznaczało. że produkcja rolna 
w tym okresie przekroczy w 
cytrach globalnych o 20 proc. 
produkcję przedwojenną Pol­
~ki, a w przeliczeniu na gło­
wę ludności będzie ona wyż­
sz.a o 50 - 60 proc. Produkcja 
przypadająca na głowę zatru 
dnionych w rolnictwie, to zna 
czy na każdego rolnika, bę­
dzie przeszło 2-krotn'.e wyż· 
sza n.iż te miało miejsce przed 
wojną _ 

Ga.zety radzieckie zamieszcza 
ił liczne artykuły, poświęcone 

25·tej rocznicy śmierci LP· 
mn~ . ,,Prn.wd~.'' 7.amiP~zcza. ar· 
t~·knł gener~lnego sekretarza 
Bułgar~!;i3j Fart.ii Komunistycz 
nej tow. G. Dymitrow& p.t. 
„Pod wielkim, niezwyciężonym 

szt:i.ndarem leninizmu' '. 
Tow. G. Dymitrow pisze: 
„Imi! Lenina. jest świętością 

dla. mas pracujących wszyst­
'kir h krajów''. 

Nie ulega wą.tp!iwośct, te 
najlepszym sposobem uczczenia 
pamięci Lenina. jest studiowa­
nie leninizmu, nauki marksisto 
wsko • leninowskiej i opa.no~a. 

c!,żkich w~ lkach 1 doświa.dc.zfl­
nia.ch partit bolszewiCkit Le­
nin;i. - Sta.lina.. 

Pod wiellrtm, nienrycitś<>­
nym iiztandarem leninizmu 1 
tylko pod tym u:tand'l!.rem pr& 
cująca ludzkość będ,zie w sta­
nie wyzwolić sit ostatecznie • 
niewoli Jr.-ipitalistyc21nej, 1nrol­
nić się od agresvwnych wojen 
imperialistycznych. 

Wieczna chwała I bezirraniez 
na wdzięczność nieśmiertelne­
mu geniuszowi WłodZimlerr.o­

wi Leninowi! 
Chwała. genialnemu kontyntl· 

atoro\Vi jego idei Józefowi Sta 
linowi. Oby żył długie lata.! ___ ,..__._ lni h dl I • . ń•lć „ _ 6 państwowych. rolmctwo zaopa 

..., ... ww ro czyc a rozw u na~ winno wyn,,., " trywane będzie również w co­
•-jąń•go al• przemysłu lniar- proc roczru'e 
lfl- """ " • • • raz to wzrastającą ilość na-

•

kiego, cukrownicze 110, olelar- Warto przytoczyć ie przy)'ę „ ' sion selekcyjnych I zarodowe 

lki;;~~~Y~\oważnym stop ;:le~ia~~: ;r~~i~~~!1~::~~~ go materiału hodowlanego. 

Tego rodzaju wyniki pozwo 
lą na zwiększenie konsumpcji 
produktów rolnych na głowe 
ludności o 25 - 3.5 proc„ prz:v 
czym o 25 proc, wzrośnie kon 
sum.cja zbM:, a o 35 proc. kon 
sumpcja artykułów nablało· 
wych i mięsa. 

nie tej po~i;nej mv1ki nie ja.ko ·/------------­
dogmatu, ale jako drogowskazu M ti'onowe n'Jl'łł~d11 
do działania, nieugięte i prawi «I „ J 
dłowe jej stosowanie w waice dzieł Lenina i Stalina 

niu uczestniczyć powinno w produkcji rolniczej 0 16 proc. W ciąqu tych 6 lat wyszkoli 
eksporcie, szybko {OZwijający w stosunku do r. 194'8 (J.7 pro my setki i tysiące agrono­
li~ kraj musi bowiem impor- cent w stosunku do faktyczne mów, traktorzystów, &pe'clall­
tować maszyny i urządzenia, go wykonan'. a planu w roku stów, podn'.esiemy kwalitika­
tliektóre surowce itp, Sprowa 194.8), Czechosłowacki plan z.a cje zawodowe setek tysięcy 
dzimy s ngranicy urządzenia kłada jednak import niektó- chłopów • producentów. 
dla nowych fabryk nawozów rych środków żywności, czego W końcu planu · fi-letniego 
lztucznych, traktory, niektóre my uniknąć winniśmy w każ chcemy pr1..eclętnie dla Polski 
rn.asz;yny roln'.cze, surowce dla dym wypadku. osiągnąć średni!\ wydajność 
wyrobu nawozów sztucznych. Czy wobec tego wzrost pro zbóż z ha - l.t-15 q (w ma 
Wszystko to wymaga, by pro- dukcj1 r0lniczej przewidziany ją.tkach państwowych 1 spół­
dukcja rolnicza uczestniczyła wytycznymi jest osiągalny? dz'. elniach produkcyjnych plon 
w poważnym stopniu w eks- W warunkach naszego ustro ten będzie jt~zc1e wyższy). 
&X>rcie i w zdobywaniu dewiz. ju, w warunkach stopniowego Zniwa 1955 r. powinny dać 

przeciwko kauitalizmowi a.gre 
~.li imperia.li1!tyczuej w w&lce 
o trwały pokój i demokrację 
ludową. 

Dla proletariatu międzynaro­
dowego, dl& ma~ pracujących 
całego świata.. dla c:i.łej ludz­
kości postępowe .I było wielk1m 
~zcz,ściem, te po przedwczes­
nym zironi11 'WłoMimien'\ Le· 
nin;i. idee Jego t sprawę konty­
nunje J(enialny na11czyciel 1 
wódz mas pn.cujących, uci,ka.­
nycb i wyzyskiwanych całego 
świata - Józef Stalin. 

Prasa radziecka przynosi In 
teresujące wiadomości o wy~ 
daniach dzieł Lenina l Stall„ 
na w ZSRR. Z wl11domoścl 

tych wynika, te pra.ce Lenina 
ukaHły 11ię dotychczH w '' 
Językach, w ltleznym nakła· 

dzie. sl'lga..:J11.cym 114. mlllmtów 
egzemplarzy. 
Również w mllionowych n& 

kładach pojawt11ją się dziełs 

Stalina. Tak np. praca St.~l!n11 Aby 8prostać tym wszyst- wzrostu na ws[ elementów go zbiory Jl:lobalne trzech· zbóż 
kim zadaniom winna ona być spodarki socjalistycznej. repre około 10 miln. ton, pogłowie 
wydatnie powl~kszona. Niedo rentującej wyższe - bardziej nag7ego inwenl~rza, dzięk '. 
stateczny rozwój produkcji rol wydajne-formy gospodarcze, wzrostowi baz:v paszowej, 
niczej mógłby zagrozić wyko· k:edy ponadto nasz przemysl osiągnąć powinno ~tan około 
naniu całeg0 planu 6-letniego, może być specjalnie nastawio­
Wystarczy uświadomić sobie, ny na wytwarzanie dostatecz 
ie już w rolru 1946 produkcia nej ilości środk.ów produkcli 

Per&pektywy naszeg0 rozwo 
ju w dz.ledzinie rolnictwa u· 
wydatniają s:ę szczególnie ja! 
krawo przy zegtawieniu 1e sto 
sunkami panującymi w kra­
iach kapltallstyćznych . W St. 
Zjednoc1..onych w obawie 
pned zniżką cen ~6wi się 
już o ograniczaniu powierzch 
ni zasiewów w r, 1949. Krajom 
mar11hallowskim Europy przy 
r:zeczono, że mogą mieć na­
d1Jeję, iż za 4 lat.a osiągną po 
ziom ' konsumpcJi niższy o 
10 procent od poziomu przed­
wojennego. 

Szcz~ściem dl& I·1dzkogc1 był 
fakt, że na. czele demokra.tycz- „O Leninie" ukazywała ałę 
nego obozu antyim-oerialistycz- '?04 ra.r,v w 62 j~ykach. Ł~cl• 
nego stoi potę*ny Zwi'!-zek Jł, a I ny nakład jej przekracza. '7 mJ 
dziecki ze s~, zahartowaną w lionów eJ:'zemplarzy. 

--------------------------~-------------------------~-------------------..... --~·----------....,_ 
przemysłowa osiągnęła war- niezbt:dnych rolnictwu 

W Muzeum Armii Radzieck~ej 
tość ponad 14-0 proc. przedwo- WZd'ost ten jest niewątpliwie 
je.nnej, a rolnicza tylko około osiągalny. 
80 proc. Wytyczne np, przew!duJa,, te 
Uprzemysłowienie kraju wy w r. 1955 rolnictwo otrzyma 

maga, by i w dalszym ciągu ponad 2,5 miliona ton nawo­
produkcja przemysłowa rosła 16w szbucznych. Oznacza to, 
1zybciej od rolniczej, ta ostat że na każdy ha zasianej ziemi 
nia jednak musi również osiąg zużyje s:ę w r. 1955 nawozów 
n.ąć określony poziom. Wyty~z\ 5ztuc7-I1ych t5 razy tyle, co 
ne przyjęte na Kongres:e przed wojną, Oznacza to, że 

Rozmowa z uczestnikiem walk o Warszawą 
W jednej z sal Centralnego 

Muzeum Armii Radzieckiej w 
Moskwie, obok bojowych re­
likwii - stoi okrągły, wspa­
niale wypolerowany stół ·z 

pięknego drzewa z wysoką swobodzenie rodzimej, sło­
podpórką, do której przymo- wiańskiej ziemi od hitlerow­
cowane są masywne metalowe skich najeźdźców. 
płyty. Płyty te można odwra- Sławne, braterskie rell­
cać tak, jak stronice, wielkiej kwle, przypominające o bojo­
książki. Ta wspaniale wyko- wej przyjaźni Słowian ogląda • h nana praca, to podarunek Woj ją radzieccy ludzie: kobiety. 

P ra CU I ącyc ska Polskiego dla generalissi- dzieci. posiwiali starcy - bo­
musa Stalina z okazji 30-lecia haterowie dawnych, minio-
Armii Radzieckiej. nych walk. 

Wiedza dla mas 
Obrady OKZZ nad zagadnieniem kulturalno-oświatowym Na pierwszej srebrnej stro- . Wśród zwiedzających Mu-

- Reorganizacja świetlic robotni CZ"Ch nicy znajdują się płaskorzeź- zeum spotykamy podpułkowni 

W sali konferencyjnej OKZZ 
odbyła s'.ę w dniu wczoraj­
szym wielka narada przy u­
dziale kierowników okręgów 
i oddziałów oraz świellic 
związkowych. Obrady pośw; ę­
cone były zagadnieniom uma­
~owienia akcji kulluralno­
o~wiatowej wśród szerokich 
rzesz robotniczych naszego 
miasta i województwa, w myśl 
ostatn:o powziętych w tef 
11prawie uchwał KCZZ. 

7 by, przedstawiające radziec- kil Iwana Gonczaruka. Na 
Odnośnie pracy s.amyc.h '. czych i trwającej walki klaso kiego i polskiego żołnierza. Na jego piersi widnieją ordery. 

~wietlic, konferencja wypow:e wej. stępne stronice opowiadają o Czerwonego Sztandaru, Woj­
dziala się za szczególową se- .Obrady nad sprawami kultu trwałej, niezmiennej przyjaź- ny Ojczyźnianej I klasy, Czer 
lekcją repertuaru i doboru ral.no-oświatowymi trwać bę-1 ni radzieckich i polskich żoł- wonej Gwiazdy i dwa za­
sztuk pod kątem widzenia ak dą w dalszym ciągu jeszcze w 1 nierzy, o ich bohaterskich czy szczytne odznaczenia polski" 
tualnych problemów robotni- dniu dzisiejszym. (ar) nach w wielkiej bitwie o wy- - „Krzyż Walecznych" I „Me 
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Z teatrów lódzhlch 

„Osa" -teatr „małych-iorm" 
Wygłoszono szereg referatów 

na ~maty ściśle związane z 
tym doniosłym zagadnieniem. 
Po referatach odbyła się oży­

WJOn;i dyskusja. po której u­
l\talono wytyczne dalszej ak­
cji, Jednym z jej głównych 
celów jest kontynuowanie pra 
r:y kształceniowej i dokszt.alce 
n iowej maio pracui<1cych, a w 
szczególności pogłębienie ich 
uświadomien : a klusowcgo na 
obecnym etapie roll\voju ru­
chu robotniczego w Pul~tt, 
zmierzającego do Sol'jtdi1.11111. 

Zwiększonu r,o51tanle w yd at· 
nie ilość kursów początkowej 
nauki pisania i czytania dla 
dorosłych, przy czym główny 
nacisk położon,v z.os tanip, na 
to, aby słuchacze tych kur­
sów nie przeryw;:il'i nauki, 
lecz kontynuowali ją przynaj 
mniej w zakresie programu 
7-oddzialowej szkoły pows.ze­
chnej, 

Niedawno r.apytano mnie: ro 
myśl~ o teatrze „małych form'' 
i jakie jc~t moje zdanie o tea­
trr.e „o~a.' 'ł C<lllłem ~ię wyrat­
uie zakłopotany. Wobec tego 
oclpowiPdzi1tlcm og6l11ikami: l<a 
ż1ly teatr jP~t dobry, g1ly jc~t 
iloliry. A „th1L" Y 

'l'!':ttrzJk tl'11 p11w~tftł rok l<'-
11111 u:t. gr11:t.H1·l1 ,.OOllJ{U'' i Ul:L 

I.I\ ~olH} kitl11l nii.11y1·h ol;l'l'~·iw. 
N11jpi1•1'1'f u11d1i„;jt1 J'ln1 iowt<. l'rn 
~·1"11111 11inw)r1iw111111y, ra1·1.l'j ~hl 
11~' · 7, l1 1'p()ł 1ilt~r·ytluwani1~ 1.ł .Y 1 
1·zyli ra1.t•m 1.iu11~~ nrfti,r11ic 
njemnA. li•Lyl.iy l<i1'ro1Vt1il'ln' <1 
tt•go h•utru nic 111inło w tym 
okl'CRle a.mbfrji łilel'arld„h, 
przedstawienia te h;vl~' ry wprn 
"dzie bezpreteu~jonalne, r.le 
śtrawne. 

Następnie teatr ratował ~,~ 
gościnnymi występami. Adol:f 
Dym~za robił, co móJl:l, 11.le •la 
ś11ie n& tle znakomitego arty­
sty c~ały r . .-sp<'>ł wypacla.l w jc­
·"cze l111r1l 1.i„j 11jr11111y111 ~" i"lh'. 

Postanowiono dalej zrcorga- l'u ty"h pnilrnc·li 1"alr wy1·ofu· 
nizować d7!ialalność !Iw iell.ic. j:}c „i~ i: f1n:c·1bl !•" id1 t.1 p11 1 r 
Na miejsce dawnych łiw iellit w iowP;;o t~rząl d:rn :1i: I L1Y. J;o 
branżowych utworzone zosta- mudie rn11 „t<·1.11r. NiP .~ l('r. y , t"li 
ną świetlice mit;dzy1.w i ~tzko -. dol1ór Bzt11lt j:1k i 11ktol'.l1v i 
we, które odwiedzać bę<.14 tym rar.Pm 11ie '' pl ;ynąl n!l porl 
pracownicy wszystkich gałęzi nie Riłmie voziomu tl'Rt111. Pl'Zrd 
przemysłu. z usług śwletlic 8t>.1.wieni11. „l'l'pi11y'' 1Jie rno>.111• 
korzystać bc;dą w ten spo~ób było uz1111.ć za pcłnow1nto!icio· 
robotn:cy zamieszkali w naj- wy wyczyn ar ~ystycrny. <Jednak 
bliższym promlieniu ~wieliSY, że, pomimo tych swoich omy­
na terenie swojej dzielnicy. lek i niedociągnięć wyczuwało 

się, że kierownictwo teatru 

do Warsz11.wy, „Oea" zajmują.c 
jej lokal wystą.piła. z premierą. 

„Porwanie. Sal>inek" z W~grzy 
nem w glówMj roli. Dobór 
~ztuki okazał się ałuszny. Dow 
cipny tekst K. Schoentana., po­
pularnego wiedeńskiego korne­
tliopi.sarz11., wakomicie IW.vµto­
"11.11y prr.cz .I 1tłiana 'l'ull il" a, 
jalt to •1~ 111r„11 i 11'>1,i:}l wiclow· 
1.it;' '. 1'< :i. P"I v f11r"'~• 11a poly 
ld1111t-1li" l111rl'o1 p0Mitt1l"' wiPl1• 

1lolirt.d j10111ylllu11yd1 .syLuacji 
l.01.1r.!io" ."'łi i 1l<>'ń1•ipny tlitt· 
to.:, opnrty li!\ z1111.lw11iityd1 ka 
111m l1tll'Rl'l1 ~lun 11ycl1. ~'ithuła 
J;o111t'<lii .J<'~t. jlik zwy\,J„ w te­
go rodzaju utworach rac,.~j 

konwencjo111ll11& i autorowi 11ie 
zal"7.1tło n11. jakirjhądt inowacji 
~ tym z11.kresie. 

~i to, eo było w i.rrnncie ne­
czy realne, a t~raz wydaje 8ię 
uiedorzecznośrią.. PomyA!eć tyl­
ko: t!'11.tr, któr:1' jt> t czymś 
niecodziennym, do któr!'jio pru 
ciętny obywiit!'i wchodził z 
uczutiem lęku, ba, zgorszenia. 
'l'eatr, kt6r;v wystawi&jfic na~ 
w<:t klM.vczne ~ztuki w opimi 
mir•z1•z11ńskiej był c·zymś nic> · 
prz)·zwoitym, orl którego por.z­
!'iwy i solidny ol.iywntcl powi· 
nien ł>ył stronić . Lt•o11111d Rtrzy 
ga-l'!trt.ydd, dyrektor wędrow­

'"'ll:O tt',llru nio jP,t "·'' rn .'·~lon~ 
po,taci~. 'J'11kif'h było wielu. 
'I'1tcy wlól'z,Yli si~ ocl miaMta do 
miasta, od wRi do w·si. "\\'nrun­
ki uczyniły z niciro po~t:;f. iTO· 

teskową i trn,(!icr.ną. 

ezłowiek11. zaguhionego, •kazane 
~o n11. wr1;etację . I kiedy spoj­
rzy sif na. niego z tr:!ń włdnil' 
punkt.u wirl?..eni& wyih tP •if on 
~m11tny i t.ra;;-iczn:. 

A re~ita "~~pol11 f 

Janu~z SciwiRr~ki w roh 
profesora jęz;vków starożytny~il 
!!ie r1tził. Stworzy! posta~. „do 
przyjęcia''. Postać W noniki " 
wykonaniu Barh1try R11.li:nir­
~kiPj jest 1.1ll>Rwna i 11a oi(>ł 
roll\ była Jednolieie pom,• śln1111.. 
Powinna oul!. jPrlntd\ŻP •tnnnw 
<'ZO orlzwy„za ie aię nil opert't k.1 

wo - rewinwPj 111anier.v koki ito· 
w1wia uśrni•whern pnhlicznoAr,i, 
'Co bardzo razi. Jerzy Darski 
l>ył ~mieszo.v, tylko ;.e, ni('ste­
ty, pq.wtuzRł Rwnj11 poprzednie. 

}..!ówir o w.v•tll.t\'iPnin !P,i ko- tvlekror< grywan„ M!P. Hrlena 
mt>clii - to prze-de 'l\'6zystk1m Gruszecka pTńbo,..ała nal'<'ią,za~ 
mówić c, roli Węgrzyna, ktńrv iłn techniki l!TY Węgrzyna, lecz 
doprAwdy .iP~t zn~komit;v. \~ ę· nil' taw~ZP to j,oj gię url.a"· ało 
~rz~·n ~tworzył po~t11.~. 1.ywą . Zrlzi~fall'ę 7,:ur:nhianke i Zofię 
prnwrlziwą. 1\iejednPgo takier,o .famr.v mtowa.ł:i. m!Mlzicńrza 
zmnrno11n11t'go aktora w swo' 1noda. Henr.vk Rzwajrer i Wa· 
1'.y„1u widz1!1ł Węgrzyu. W)·star "łRw Brzniń ki nir wiarlomo 
„1.ylo 7. l1<>!!al• '.i g"al„rii z.111 arno rllnr zf'go 7.nnl<'l\li Ri\' n11 rl('~ 
"·n11vf'l1 wiPlki"h nklor1hv Hh>o · k~C'h t<'g-o rorlinju lt'ntn1. W 1(' 
rry,;' typ. fl po,t:tć- ~t 1 1.ygi- wii - ows?.rm, slfi w komrtlii 
8trzy<· ki1•1{0 ocli.yin w <'flll'j prl- 1111• ' "l'z.11rj ,' g1l'l.i~ hndf. <·o hąd~ 
ni. 01hiyla„. oczywiś1· ie w zna· tncba grać, a nie tylko 118mi<' 
ko111itl'.i interpr<"t111·ji W1;grz) char się. 

dal za oswobodzenie Warsza­
wy''. 
Nawiązujemy rozmowę I 

pułkoWflikiem Gonczarukiem. 
Opowiada nam o tych nieZwy 
kłych dniach, kiedy to , i:~­
dzieccy i polscy żołnierze ra­
mię przy ramieniu, walczyll o 
wyzwolenie ~tolicy Polskl -
Warszawy. 

Wojna zastała Iwana Gon· 
czaruka w Mińsku. Tu roz­
począł sie jego trudny szlak 
bojowy. Nie jeden tysiąc kilo­
metrów wypadło mu przejś~. 
Gonczaruk walczył pod Or­
szą, n11 przedpolach Moskwy, 
na północnym Kaukazie, nll 
Krymie, w Zagłębiu Doniec­
kim, u brzegów rzeki Mh1s, nil 
frontach Wisły i Odry. ZakoJi 
czył wojne w Berlinie. 

Kiedy rozpoczęła sie ofen­
sywa na Wiśle, w pierwszych 
rzędach atakujących wojsk ra 
dzieckich, był pułk strzelców 
rwana Gonczaruka_ 

14 stycznia 1945 rok11 rozle­
gły si~ pierwsze potężne sal­
wy armatnie. oznaimiaiąt'E' P" 
cząt.ek wiE'lkiej bitwy o War­
szawe. Po dłu!?im przv.e:otowll 
niu artyleryjskim woiska ra· 
dzieckie ruszyły na zdobyclP 
hitlerowskich umocnień . Wr6f,l 
nie oczekiwał takiego nagłP­
go. gwałtownego natarcia z po 
łudnia. Huraganowy ogień zła 
mal opór I zmia~dżył oddz!a­
łv niPpnviat'iel~kie. 

W wielkich historycznych 
walkach o Warszawę, Iwan 
Gonczaruk. tak. iak tvsiące In 
nych radzieckich żołnierzv, 
ie~7cze silniej zbratał się z 
?:ołnierzami Armii PGlskiej I 
boh„ter.;:kim narodl'm pol­
~kim. 

lwa.n Gonczaruk dGszedł do 
Rerlina, nad Reichsta'.';iem 
riumnie załopotał zwycieskl 
czerwol'!y sztandar. Tam u kre 
su walk - twan Gonczaruk 
otrzymał dwa dro~ie je,11,'o ser­
cu odznac7.<>nia: .,Krzyż 
Walec:mych" i „Medal za o­
swohod:>.E'nie W<1r~zawv". 

Tvch namiętnych d~i zacię 
tvch walk o wyzwolenie pol­
~kie.i ziemi nie zAoomnE' ni­
gdy - powiE'd7iał Iwan Gon­
czaruk po<l koniE'C n:iS7"'i roz­
mowy. Pod murami Wars1:i­
wv uml'lcnifa ~ie i okrzP.pla 
orzvifłźń n::irodu r,:irizieckiego 
i polskiego. 

w. s. 
W związku z tym kierownicy chce ,wybrnąć z impasu, ('hce w 
świetlic, którzy dotychczas JRkiś ~posóh 7.nal<>M odpowierl· 
otrzymywali pobory od posz.. nil} liniP, artystyczn:i-, która po­
czeg6lnych fabryk, prz.ejdą na zwolił11.hy „O~ie'' ?.ają. ć swó,jP 
etat OKZZ, Pensje ich zosta- miejsce vv gronie łódzkich te· 
11ą ;przy tvm znae!'Lllie tiodwvż-1 a.trów. 

Prowincjonalnr mi1111tecr.ko :i 

początku 20-go wieku, 11t>1ry 
profesor łaciny, służą.cR, którll. 
mówi po łRcinie, żona proteM­
rn, fak hRrrl1.o typowa dla. to­
i:" ~rn<lowi~kn, juj c1lrl111, kt(1rn 
z:ti'Uro~<-i1~ Y:tuu;,·1.a Jl'Wt\~o mę-

1.a, 111 lod .'17.a. ti'll' ki\ l"'cll°P:-iOJ'a., 
H ' lll)'Hl<'Ol:tl11y podlOll'k -- za­
l.c11·hnnn w l"'1.1•j1'1.rJ11y111 11.kt.o· 
l'Z) 11ie, prZ~',ja1•1ol pn1(1·~01·:1. z 

„,Viri ni n.'', kc1pire z 'l':irnopola 
,1 ;; 7.5~tkiP. 1e po"tał'if ~tnnow1ą 

uoglltl). gaJP!'i~ typÓW1 jakio 7.0· 

h11c·z,·ć było moi.na w wi~kszo­
R•'i Ó1Vczes11yrh komrrlii i fru~. 

Nnw1>t po~taći prowinc,jo1111lnrll'o 
rktorn, ktc'•rc~o talent zm11rn,)­
wał Aię w ta.kim środowisk•1, 
h~·łn również popularna w tych 
CZR"RCh. 

Fa hnła ~ztuki nie jePt wain11.. 

1111. Samo ukazaniP ~ię w~~rzy .frśli kirrnwńic-two „o~:v" 
na na ~renie wirlow11ia wita "hr·p ~tworr.,·f. tP11tr, kfńrv hv 
okla~lrnmi. CvijP ~if, 7.i> na ~re mi'i!ł ~i~ ro~wijać , powin~o Z

0

!' 

119 w~zPdl '1'i~lk1ej miary 11kfllr. 11nianą lokalu i repertuaru 
Węirrzyn w każdej sef'nie .foEt zmienie s,ró:i ze )'.lól. nddają.c go 
inn;v, oper11j~ howiem roru: in· w ręee pow-:żne110 reżyMra. W 
n;vmi śrorlkami gry ~rPnirzn~j . rrz'°r1wnym howi1im r~7.ie 11.ni =====::::;;;;;:;;;;;;;:;;;;;;;..,,,;;;= 
.fakżl' piękniP mówi, j11k wy· W~gn:yn, ani Dymaz11 nie potra 
ra~iś('ie hrzmi każde ~ .vpllwiP f'ią nicz:Pgn dokonar Powinic1• 'lłóż ofiarę na 

l?.()ne. . • Po przeniesieniu ait ·„Syreny'' 

To, ('O Mjh~rdz1ej nM ~tn'ulRZ:f. 
to •pięciii. Aytuaryjne i pewien 
p01nne.czek eza~~w, które już 
nie istnieja. śmieszv na.a i ba.-

dziane pr7.1'7.l'n Alown . ~tnyj?Ą • Io pnpif~ wsz~·~tkim l'l •il\ó I'"'' 
Ettnydci je~t. śm iMzny w ~wo li. '. •11.gę kierownik litera" k I 
jej preten~jt.;";~.!:-~'•; . ..,, nrzp,. teA t-

szarźow~.TIAi O'l'7.A ; h" 7
·•• r1 n nb i' . .Ta.n Splewak 11111111111111111111111111111111m11111111111111u1111111111111nn11mm11 

Pomoc Zirnową 



Ważny odcinek zaopatrzenia mu1i sfanqt na wysokości swych .zadań 

Przetwórni Mięsnej Niedomagania Państwowej 
• •• Konieczny przełom w pracy po reorgan1zac11 

P&flstwowa Przetw6m.ira M'ęs lej spółdzielczej i państwowej I n :a, konieczna je. s.t crujnośćl nie samej fabry}d. I~tnreje tu 
u •U7 ul. Nowotki nie nale s.eci handlowei. i odpowiedzialność każdego taj mur obcości Inlędzy d y-
7:1 z pewnoścl11 do olbrzymów Czy sztab ~ierawniczy ~M I zainteres?_wane~o ?gniwa za rekcją wr~z z biurem, a zało· 
łódzkiego przemysłu . Ze wzg1ę wykazał konieczne w teJ sy- , sprawnosc działarua wszyst· gą robotniczą. 
du jednak na rodzaj swej pro tuacj .. poczucie o?owiąz~u. kich . ogn:w pozostałych. Wr?ł- w fabryce n1e ma ambula· 
du.ke j! budzi niewątpliwie ży zrozum1eni~ powagi chwili ? . my 1ednak. do PPM. Dyrekc1a torium, pomimo, że specyficz­
we zainteresowanie każdego Niech mówią fakty. tłum~czy, ze została zaskocz.o ny charakter pracy wymaga, 
ł.ódzkiego r-0botnika. I my też Kllkadzies'ąt ton mięsa mro na, ze nie był~ prz~gotow~na by każdy robotnik był pod 
z wielkim :zaciekawlen:em. wę żonego, które Prze twórni przy do swej nowe1 roli . Każdy stałym dozorem lekarsk '.m. O · 
drowaliśmy P<> przes lronnych, dzielono poprzez Centralę je?nak zdr~wo myślący cz~o: naradach wytwórczych nie ma 
nowocześnie urządzonych ha- Mięsną, musiało czekać kilka wie~ mus1 z~dać PYt8;11-e · tu oczywiście mowy. Gdy ro 
lach fabrycznych i - co tu dni, az rac7yla s'. ę ona po nie I czyz ~PM d.op1e.ro w . dmu 1 botnicy zaproponowali zorga­
ta.lć - z niemałą przyjem- zgłosić: (podobnie stało !<ię w 1 stycz~a ~.~wiedzi_ała .się 0 .re: nlzowanle ruchu współza""'.od · 
nośc:ą oglądaliśmy ape tyczne następnym tygodniu z mięsem · organ.-z~CJt· . W1ed~1ała JUZ n ictwa pracy, pan dyr. Pion· 
wytwory: równiutkie rzędy swieżym. Frzetwórn!a przez przeciez o. ~ej na k.ilk~. ty~od tek m nąl niedbale ręką : 
lśniących kiełbas, wielkie ster kilka dni n ie zgłaszała si ę po ni wcześrueJ . Dlaczegoz Wlęc 
ty hermetycznie zamkniętych nie i wobec tego zabrały je nle przyg-01;owała ~rs~n~lu, 
puszek gulaszu, ba ze szczerą sklepy prywatne) . Gdy wresz taboru, hakow .- więce11 iesz 
5ympatią spoz'.e1·a1iśmy na Po cie ten przydzi ał odebrano, cze - d~aczego nawet n .e po 
łyakują~ jeszcze od szronu, okazało s:ę, że n ic::ego n ie starała się, b! do _ Nowego Ro 
ogromne polówki n1rożone j przygotowano, by mię~o w ~u sporządzi~ bilans :oczny 
wieprzowiny, wołowiny, bara- możliwie najkrótszym czasie i uporzą?-kować wszystk1~ sw·o 
ni.ny. „od ta j ało ". Nie było na "'-et ha łe „papi:rkowe spr~wy' ' tak 
Cóż z f.e90, kiedy w prze- ków, by ie rozwiesić. W szyst Ja~ to s ię . normalnie p~a~ty­

twórni mięsnej n:e wszystko ko zwalono" na kupę a k lien ku .ie w kazdym przeds,ęb1or· „ ' twi ? układa się tak świt:'de, iak c' czekali... s e · 
by można było i;ądzić na Pewnie że mC'żnaby coś nie Wydaje nam si ę zresztą, te 
pięrwszy rzut oka. Owszem, coś zarz~cić i Centrali Mię~· nawet przy tym opóżn leniu 
za.loga robotnicza stara się, by nej t w oqóle wszys tk im in- mogłaby zdążyć i w ostatniej 
wszystko bylo dobrze. dba o stytuc jem ' " t ak czy w inny chwili „na gorąco" rozprowA : 
dobro konsumenta, dba o swą sposób odpowiedzia ln,·m za dz'. ć d la robotniczej Łodzi 
firmę tak samo, jak tysiące i 7.aopat.r7enle ł.od7-i , Nie wY· otrzymane dostawy tru~a, gdy 
drlesiątki tysięcy robo tn ików star czy przec' eż, że każdy zro by tylko sprawę tę WZięto so· 
11 innych fabtyk państwo - bi tylko to. co należy rlo jeqo b ie do serca. Odnosim~ jed· 
wych, Ale dobre chęci załog i oftc1alnych obowlą1ków . Na- nak wrażenie, że robotnikiem 
n !e wystarczą, by przetwórn:~·~~ w okresie „normalnym", li jego ~rawami dyre~cla 
pchnąć na nowe drogi , Do te· a cóż dopiero w chwili przejś PPM nie bardzo się prze1rou­
go konieczne jest również od c;a na nowv sys tem zaopa trze je. Widać to nawet na tere­

„E, co tam współzawodni­

ctwo". Oczywiście, że gdyby 
czynnik społec=y stał tu na 
wysokości :iadania, stosunki ta 
kie był.yby niemożliwe. 

Komitet DllieLnlcowy PZPR, 
a przede wszystkim Komitet 
Łódzki wziął ostatnio tę firmę 
pod i;wą i:peejalną op iekę. 

Miejmy nadzieję, fe uda im 
się w k rótkim czasie uzdro· 
wić pam1jaNi 1ltl gtosunki. W 
pewne j mierze jut lm 11lę t o 
udało, o c1;vm zreizztą ~wiad ­

czy maczn11. popraw~ na od· 
cinku zaOJ)f\trzenia Łod:d w ar 
tykuły mięsne. 

S, t W. 
powledrue stanowisko i po· 
dobne podejście do sprawy ze 
strony k:erownictwa fabryki. 

I w tym właśnie tkwi sęk . 
Dyrekcja i biuro PPM hołduJą 
jeszcze starym pojęciom, my­
ilą wciąż jes' cze kategoriami 
takim i, iak gdybyśmy żyli n ie 
w roku 194P. lecz w czasach 
gdy władcą żvcia i śmierci 
był tu znany łódzki „król 
mięsa' - pan Ruszczak . 

Reorganizacia studiów lekarskich 
w szkołach· akademickich 

Nie ~dziemy zaglądać do 
przeszłości , choć n iezbyt' od ­
ległej, tzn. do tych czasów, 
edy PPM oddala sw ych dwa· 
dzieścia sklepów mięsnych 
(>ód kierow n ictwo byłych ich 
„w;laśclcieli. z flmaczaiąć zm:a ­
nę sytuacji jedy IJ.ie słowem 
„państwowY" r.a szyldz.il" skle 
powym. Sięgniemy raczej do 
dzie jów najnowszy ch. 

Od 1 Mycznia br. w PPM 
nastąpiła generalna reorgani ­
zacia. Polega ona na tym, że 
jej sklepy rzeźnicze włączone 
zostały do sieci PSS, a ~a· 

w N-rze 3 „Dziennika U-f ku akademickim 1952-53 1 o- właściwych przedmiotów zwró 
staw R. P . ukazało się roz- bejmie 5 lllot studiów. cono szczególną uwagę na t. 
porządzenie Ministrów - O- Na razie nc;iwa . organlzac_la ?:W. przysposobienie lekar skie 
światy i Zdrowia, normujące studiów obowiązuie studentow i wychowanie fizyczne . Wpro 
warunki przyjęcia, nauki, wy- pierwnego roku nauczania i wadzono poza tym nowe przed 
kładów i praktyki w lekar- to ju:I: w obecnym roku akade mioty, jak np. elementy na-
skicb szkołach akademickich. rnlckim. 1948-49. uk społecznych, naukę języka 

Reorganizacja studiów obej Pierwszy rok nauczania obcego i t. d. 
mu.ie wszystkie lata naucza- dzieli się na dwa semestry. Przy przej ściu z semestru I 
nia . ze względpw praktycz- Student obowiązany jest w na II student musi wykazać 
nych bęclzie ona wprowadza- ciągu rok~ wysłuch~ć ogółei:n się przesłuchanymi wykłada­
na stopniowo w każdym na- l 200 ~odzm _wykładow I ćwi- mi, ćwiczeniami i odbytą pra -

. czeń 1 odbyc poza tym prze- . . 
stępnym roku akadem1ck1m. widziana obowiązkową pra-1 ktyką oraz zdać E'!?Zamm 1 col-
Całkowite zreorganizowanie I ktykę. loquia przew idziane dla dane-
nauczania zakończy się w ro- W nowYm programie oprócz go semestru. 

Usprawnienie hurtowego handlu cukrem 
~szczędność kosztów i. pracy ludzkiej 

miast nich otrzymała dodatk o Równocześnie z obniżeniem I celowa, ponosząc z ryczałtowa-I Dzięki tem'\l uzysk u je się 
wą placówkę p rodukcyjną w ceny cukru o 5 zł na kg w ny, przeciętny dla całego . kra znaczną oszczędnosć kosz.tów 
postaci n;il eżące j dotychczas sprzedaży de•aJicznei, nastąpt, iu. łączny koszt przewozu I i pracy ludzkiei. 
do PSS-u, F'rmy „Konserw· Q.alszy krok w kierunku u- ubezpieczen ia ładunku, 
Ek'lporl« przy ul Kopernika, sprawnien'a dystrybucjj tego Rozbudowa Os1·edla 
:Równocześnit' zostały znacznie artykułu na odcinku obrotu 

• 
Przy ulicy żwirki 20 w Lo- k alu" ludzie z białymi l~.~ka-

dzi mieści się Związek Niewi- lmi - symbolem straszliwego 
domych. Związek liczy 320 ' kalectwa. Dźwięk i fortep ianu, 
członków - którzy tutaj - dobiegające z okna są 1m d r o­
w kilku skromnych pokojach gowskazem. Bez p ytania pn;P. 
gromadzą się , by pracować. chodniów - trafiają d~ właś­
uczyć się i słuchać muzyki. ciwej bramy --- k1en1jąc 
W określcnej p-0rze nadchodz;i 1 się ,iedvnie sJuchern i namie-
7 całego miasta do ,„qwe1rn l"- ~i a . 

Sześciu łódzkich n iewido- ,czal naw et, Żt" niewidomi mo­
mych pracuje w Polskim Mo- gą wyrabiać tak piękne szczot 
nopolu Tytoniowym, dwaj - k i i szczoteczk i. Ostatnio Zwla 
ja~o w~dziarze, jeden w pa- ! zek zorganizował specjalne 
smanteru - spora gars tka wy kursy dla swoich członków -
rahla we wł,asnym lok~lu niewidom! nauczą się pracy 
szczotid z włosia. Wyroby ich 
pracy są pierwszorzędnej ja- - aby nie być ciężarem dla 
lro~„i. Nikt hv n iP orzyousz- rodzin i snołec::E'ństwa. 

~z.szeMrzaonoenazazd. aaonpiaatrPywrzeatc.wówr- mniiaędmzi.Y cukrownią a hurtow· im. Montwiłla Mireckiea.A . . z i k h 1 •--a h-
.... 9....,. Po pracy grają na p ianmie w ąz u w c a ra. l "'-'•~ .,,,-mięso. konserw y 1 wędl'.ny Zamiast dotychczasowej -za. Za.kład Osiedli Robotniczych gdzie powstanifl 11owocrettne - albo czytają grube książki płatnych lekt orów! Zaoflaro-
·\vs:vstkie istni ej ące l mające sady dostarczania cukru do ~ Lodzi. 0 którego działalności o~iedle robotnic.z.e. o wypukłych znakach . To czy- wan;i niewi dom ym godzina 
pow!'rtać spółdzielcze oraz pa ń hurtowni z odb'.orem loco cu Opra cowywane ~ą. plany roz- tan ie 1'ednak trwa długo - czvtania książki czy gazety -tw d . już pi ~aliśmy obszernie, czyni , d ~ owe punk ty sprze azy. krownia, Centrala Handlowa szerzenia. osiedla. imienilL Mont d la tego też Zwi ązek Niewi- będzie n a pev.-no milym po a-r co tu owij ać w bawełnę- Przemysłu Cukrowniczego sto· obecnie przygotowania, li.by will~, Mireckiego, prze :i; dolmdol dom ych apeluje za naszy~ ?O ru nkierr,i dla niesz~ze~liwych„ 
p '.erwszy występ Przetwórni w suje obecnie zasadę sprzeda:l:y wczeenę wiosną. bieżą.cego roku w;i-me .~zeregu nowych Ludy n· śn•dnictwem do młodz1ezy I pozbRw 1onych naiw1ększe~ 
tei nowej r oli n ie wypadł franco stacja odbiorcza. Do rozpoezę,e prace na. Baluta.ch, k'lw mrnszkalnych. łod7..kiej; Z11laszRJCil' się do skarbu - wzrnku! 
zby t świetnie _ Odczul to rlo- 1 s tycznla br. hur townie zgła 
tkliwie łódzk i świ at pr acy w szały zapotrzebowania do Cen 
J):erwszym tygodn iu po No- tralnego Biura Hurtowni Spo· 
wym Roku, gdy zupełnie n ie - żywczo-Przemysłowych, ~kąd 
potrzebrue wyrosły tasiemco_- otrzymywały zlecenia na od -. 
we kolejk i przed '-':'szyst k1m 1 biór cukru najczęściej z po· 
sklepami r zeźn:czymt.- Dyrek I . . '. 
c j a ?PM pr óbuje na wszelkie blisk1eJ, na1dogodnletszej ~-

.lali. ą wozq z cealą 

KufiSV-Cegielni na Stok:ach 
strony wytłumaczyć, że sama krownl. Hurtownie jednak mu 
w tym wszystk im nic n ie za· s'.a ł y cukier sprowadz ać we 
w i.niła. że ~yły ~óżne t r udno- I własnym zakresie. Wysyłano 
śc1. warunki obiektywne itd .· . . 
fLp. A jedna k wina jej n ie spec1alneg-0 pracownika, który 
u lega ża dnej wątpliwości. I na mlej!;Cu musiał starać sie 
Pr2e twórnia zajmowała się do 1 o p-0dst.awienie wagonu, sk<>n­
tąd •• spokoj ną,, produkcj ą kon t rolować ładunek i zapewruć 

' Mr w i rozdziałem mięsa kart 1 . , 
kowego. o wiele trudnie jsze konwoJow an.e transportu. 
jest - oczywiście - norma!· I Obecnie hurtownie ot rzy· 
ne zaopa trywanie w m leso ea mula c uk!er franco stacj a do-
~! • t !ł l tllt 11 •1 1 11 t1 1 111 111 tt•lt l t ł łtłłt•t11111111 1 111r•!1111t••tttttlttllllt1•111tttt t Ptlt111111111•11t1tltlJtlt1111111 

·Nowi /udzie w szkolnictwie 

Ciągle dot·. hod?.~ RIU! 1u4'ldun· 1 cl1w i li nie wygląd" to lepi.•j , 
Id o prze kroczonych plan~icb 11 iż ~tos :i: e la~Lwa na dworze. 
produko;ji, o wzmożouyru w ysil li fa szy ny zdemontowane czeka· 
ku pracy zalóg fabrycznych, o ją. na remont. Czekają. - bo­
uwieńc zonej sukce~em walce z wiem rozłożo no je na częśei je· 
marnotrawstwem. Wyda.walo by •zcze ,..,. pnźd 7.ie rni ku ozy li~t.o · 
si ~, że 'il'Rzyscy zrozurnieli ju7. padzif', oddano zal\ dQ w:u•zta­
'it' agę tych spraw, 3 szczególnie tów dopiero w styczniu. Podob 
cl na których ciąży <'ldpowie· no na. 1 kwietnia IDR być prze­
dzialuość z.a pracę i jej wydaj- montowana. masz.rn'\ parowa, 
ność - kierownicy. ale to, co zo'!t ato na ruiej~cu. 
A jednak - ina.c i eJ to wygllł w dalszym <li ą,gu niszczPje pod 
dl\ w Cegielni Miejskiej na Sto orplywf'm d ziałań ot.moHf('ryrz· 
kach. J'est ona. oczywi ście teraz nych. Rrklnmacje ma,;~tra i śl u 
11 ie ~ zv 11na. .Jedvn ie kilkun a~tu ~arzv wielokrotn ie kierowane 
robot ników pracuje przy wyko- do Dyrekcji, byl.v przy>łowio 
pi e gliny i ślusa rze p rzygotowu w."'n „wolanit'm 111< pu,;z('zy". 
j ą, maszyny do p r zys?.łego se· :-rikt na to ll ie re1t~t1j<', tal< tt:i 

zon u. rno jn k 11i kt uie p rzt• .i rn uj e s i ę 

W dniu dz1•ie jszym nastą 11i ksz tałcenie. Pr~yj1:de ich >Ja 
w Łodzi otwarcie pierwszego w kur• ma charak ter doświ ad cz 11. l ­
Polsce kursu pedagogiczno · ny. J eśli ukończą. kurs z wy ni-
epołecznego, zorganizowanego kiem zadowal ają.cym, będ ą. ino .MASZfNY N A SZ)!ELC 

1.J m, :i:e Lrak niezbędnyc h na­
r7~dz i pracy, jak łopat, łomów 
do ro?bijnnia stwardniałej gli­
ny itp. ~ ·r . które ~:i jP~Z<'ZC w 
n7..Hiu . oflmawiHj'J. po•l ns7.rń­
stwa. Opóźni~ to i 11h'11dni~ 
prace rohot.nik6w, kt .irz.r po 
przez Rar\ę Zakładową r!nmqga 
ją się ze ł'ltwienia lej ~praw~- . 

przez Ministerstwo Oświaty. gli na równi z innymi a bsol- 1\a dworzP, przed halą. ma· 
Zadaniem kur~u będzi e przygo- w·entami zająć odpowicdzia!tte szy n - zwały żela~twa. Oktt· 
towanie pracowników oświa- ~la nowiska w ~zkolnictwic . zuje ~ię. że to częśei maszyn. 
tov;ych do pracy w administra· K urs ten zasili szeregi pra- Wszystke> to leży tu taj od czn· 
cji szkolnej. Nauka trwać bę- cowników administracji szkol- llÓW okupacji. By~ może, że coś 
cizi~ rok. P rzewiduJe aię, że flL- 11 ej no'TYfili, epołec.znie i za.'t\·o· dnłoby Bi~ jeszcze zużytkowR.~. 
11olvrenei km·sów obejmą. stano- dowo przygotowanymi ludźmi. C:óz, - kiedy pozbawione ochro 
wi•ka dyrektorów szkół śred- ~a otwarcie kursu. które od· ny, wy~tawione na słotę , stało 
l!ieh, inspektorów szkolnych będzie gię w Ło&zi przy ul. N'a się złomem. 
itp. Na kurs przyjęto 106 słu- rutowi cza 59a spodziewan ~ jest I W hali ma~zyn brak szyb. 
el!aczy. Międ= nimi znajduje przybyci~ ministra Oświaty Wiatr wdziera się przez okna 
111ę 2 robotników ze ślą.~ka., m&· tow. lil'krzeszewąkiego. i znosi ~n iPg na. pOzbawionP za 
jaeveh iedvnie oodstawowe wy ::.w. be~ni P~ Mt>iA maszvnT. W tej 

Ohiektvwnie t.nPha ~twin 
dziel. że w':v•Qki stopień rnżycia 
maszyn i 11rzą.dzeń ceg1plni ro 
chodzi .i?.• z cze z o kre~u ra hu n­
kO'l'r!'<j go~porl itrki oknpRntR -
tvm ffieCA i zat.vm ~.J,,,ł,v ohow1az 

ków na tych, k tó rzy podjęli !Ję I k a<' h oie b~dzie w przyszl.ośei 
prowadzeni a t ak ważnej w :lo- pro11 ud zu11a p r7.C'Z miasto. Hę­
uie odbudowy 11aszego kraju bic od1la11a Zjednoczeniu P rz&­
plaeilwkt. 'l'yni c:i1asem wygl!j.dR m~·~ln < 'rrnmir?.nrgo lnh Dyrek· 
to tak : w oR tatnim ~P7.0 ni c , n rji l'rzemy~ln ł-1 iejRrow~go. 
. ozo n w 0)!61o t rwa tylko fi ·mie Czy nt:t t o h.r<' powor1Pm „nmy• 
R i ęcy, dwa t,,·godnie crgif'lnia "·ani n r~k'' od odpowirdzialno­
h.1·ła nie<'z~·nna. P owód: 7.alRniP ~ri zn tę w•iną w na.•z.rm mie­
gliuia..nek. Powit!my - •iła 1'-,1·ż śri<! plar0wkę na~zego przemy 
nR - tak, ale gdyby D,vrekcja ~lu. rzy należ:v ;i~ oddar. w Ft'1· 
floFtarcz~•ła w porę moLopomp. nie dPwa::t:tcji' Ka to nie m<>­
ro•tó j t rwało~· nie dwa ty1tod- gą. ~ię z;::odzić robotnicy -
ni fl, a tr zy dni. Dało t-0 ~traty str:;-rhnrzP. 
d.ln JHZC'dRi('hiorntwa - 100 t.y- Rtryrhar7P niti m11~ą. Ff'O'ko;I­
~'\'''~'. ~ztuk cegły, a Rtrn.ty ro- nif' putrz<'<' jak mnrnPlrawi 8iQ 
J.ot:11kowf 11, ienifl Rpolrczn(', jak mnrno-

] ,o.botu1cy. ud.rkajii.. - Dy- trawi Rię crgiclnir, gdzie wy· 
n·k<',J:L 111 oze ~ię tem11 d1.iwi I rośli RHmi i "dzic nawet ich o j· 
Czy j<'~t dziwu1:. . że nie. mogą,(· r-owic <'7.Y d;indowic pracowali. 
poko~1 11c t;u d 11o~c1 tcch nwznych Mir·jmy nadzi<',i\. że Zarząd 
od .nich mrznl<'zn~'~h, me otrzy 1fir.i•ki ~z~·hko położ,v krrR pa· 
mu.]ąc naw('t ob1eca~ych trn- 011 jnc· ~· m nn tcrrnie ct'gi11lni sto 
pńw, bez k!ń r.vch .. me ~poRób Runkom. Prn.gnirmy przy sp1>­
· !''~t. pr'lcowne w gli.111(', mr nrn- •nhno41·i pr1vpo111niPr. ?:t1 r, bra 
.~ąc pia t n~·c~ u rlopn~v .. n1~ ma- ni ~fry r lrnr•ki<'.i w;no. la liczna. 
.Hr HR. ni1e.1~c11 •tolowk1 orll:i:: r::rom~r!:i. 7 nnnych rnbntnicwj Ło 
łoś~ n:iie.i•ca rra_r:v do rlnmn~ 07i, o rlan;ch spolecZTiików -
w~·no~'. dn r1,...,,rJ71P; t11 J'RT\l k1 !{Pl' owrów. Ci ~ nich, l<:t6rzy 
lom„trnw), rP?vgnu_w z prAry w pMMtnli T'T7> żvciu mogliby 
rr.•giPlni. z ktlirą się zro~li. w . 

1 
· •. ~" 

ktr\rri " ·ipJ11 z hich pracuje orl ""'"' P renn•gn wmf przy U!!· 
rl7ii>rifl~twa ?I rrawnieniu prsr:v przPdsi~ 

Paello takir zdanie ze atrnnT hiorstw orzemvRln ceramicz. 
1h'rektota. Że .. ceviel ni11. na StÓ· uc!1'o. 
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Droga do Technicum Włókienniczego ff' ię i z oourote1n -
Listonosz nie jest detektywem 

stoi jeszcze otworem dla przodowników pracy Chcieliby§cie, czytelnicy, oby poczta doręczyła Wim 
łlsty I przesyłki możliwie jak najszybciei l bez tadnyell 
„omyłek w adresie"? Tech!'icum Włókiennicze ·stanie na praktykę do róż- I kierownika oddziału pod scu pracy. absolwenci otrzy 

w Łodzi, ks~łcące wybit- nych odcinków przemysłu kierownictwem doświadcw- mają dyplom tec.hnika, po 
nych f~c~ow~ow dla prz:my włókienniczego; nych dyrektorów i kiero·,vni czym obejmą samodzielne 
słu włokienmczego, stoi w Siedmiu sposród absolw~n ków cdbywać będą prakty- i odpowiedzialne stanowiska 
prz~edniu wielkiej u~oczy- tów zasili kadry Inspektora kę, najczęściej półroczną. w przemyśle. 
sto~1. 6 11!-t~go na~tąp1. wrę tu Kontroli CZPWł. Przy- Istnieje również możliwość Równolegle z przygotowa 
cze1;'1e z.~swiadczen pierw- czyni się to do zdemokrat.y- przenoszenia praktykantów niami do wypuszczenia ab­
szeJ gru1ne słuchaczy, któ- zowania tak ważnego dla ra z jednego zakładu pracy na solwentów, przeprowadza 
n;y P!:l dwuletniej n_auce o- łok.ształtu działalności prze- drugi. kierownictwo Technicum pra 
puszczą mury uczelru. . mysłu włókienniczego apara Dopiero po odbyciu prak- ce, zmierzające w kierunku 

111 absolwentów, do me- tu kontroli. 'tyki i złożeniu przez prakty skompletowania zespołu no-
dawna robotników fabrycz- \ Pozostali absolwenci Tech kanta sprawozdania ze swej wych słuchaczy, którzy roz­
~y~h. P? ot:l'zymaniu za- 1 nicum obejmą stanowiska działalności oraz po zasięg- poczną naukę w lutym. Eg­
sw1.ad-::zen, skierowanych zo ' asystentów dyrektora czy nięciu o nim opinii w miej- zaminy wstępne do Techni-

Zapłoną lampy 
- - - cum odbyły się w zasadzie 

A2 km ło' dzkl'Ch Uł.:C w dniach 12-1s stycznia. 
.ą n Jednakże w drodze wyjąt na 

Oczywiście, że chcieliby§cie. Z calq pewnością. 
A czy wiecie, Ile nieraz czasu zabiera listonoswwl 

odswkonie w&kazanego w liście czy przesyłce adresu? 
Naturalnie, że rue wiecie. I - na ogól bio­

rąc - mało was racze! interesuje, czy wlszqcy w bra­
mie spis lokatorów /est stale aktualny i czy na drzwiach 
waszych mieszkań i klatek S('hodowych są umieszczone 
tzw. numery. Nie mówimy ;uż o tem, że nie zwracacie 
uwagi, dlaczego w brJmach domów nie urucntJmi się 
tok bardzo ułatwia;ących pracę listono&zom - skrzynek 
listowych? 

W pierwszym rzędzie winnv otrzymać 
dzielnice robotnicze 

oświetlenie 
ku mogą. być jeszcze dopu­
szczeni do egzaminów PRZO 
DOWNY,.'JY PRACY, ale pod 
warunkiem, że mają za so­

Niewqtpl1wie. sprawy powyższe należą do obowicp­
ków administrac;i domu. Ale czy wy, czytelnicy, przy­
kładacie się dostatecznie do tego, aby te obowiązki były 
należycie spełnione? Czy przyciskacie - we własnym 
interesie p. t. odmini~lratorów do muru, do bramy, d-0 
klatki schodowe;? Należy to robić, moi drodzy. Listo­
nosz nie jest detektywem ani mistrzem Pyffallo. I dla­
tego nie wolno dopuszczać. obv marnował swój cenny 
czas na żmudne poszukiwania adresatów. 

w • sprawie ,,dziurek•• 
Sprawy o.świetleriJa ulic Lo Na wschód zaś od ulicy Piotr 

dzi p1-zejął ostatnio wydział '.!:owskiej będą zainstalowane 
komunikacji. I dobrze się sta ampy gazowe na ulicy Kiliń 
ło, bowiem przy naprawie i skiego - od Tymienieckiego 
rozbudowie ulic w naszym do Dąbrowskiej (dzielnica 
mieście będzie można jedno- fabryczna Scheiblera), oraz 
cześnie zapewnić im odpowi:od na ulicy Przędzalrtianej od 
nfa oświetlenie. Fabrycznej do Dąbrowskie-

Obecnie opracowano JUZ go). Ogółem na 9-iu ulicach 
s~egółowy J?l~n ośw~etleni~ bę~ą lam~y gaz~we na dłlj­
ulic w roku biezącym i w naJ ~osci 9 kilometrow. 
bliżezym czasie nastąpi jego . . . 
realizacja. Ze względu na to, N1ezal~zm~ _od t~ch prac 
· 1 t prz"""l'duJ·e oś · otrzymaJą osw1etlerue elek-
z3 p an en ... „ wie b tni d · I · 
tlenie dzie!>iątków kilomet- trycz;r:ie ro o cze zie mee 

· 1. ,_ · . . Lodzi: Radogoszcz, Cyganka, 
row u ie, poscanow10no częsc R tki . R d p b' · k 
robót przekazać Gazowni i ~ . ma, St ~ a Sik a ianic a, 
oświetlić ulice sze3ciopłomien ś .°J.n'f,. . 0 

• aw;, or.ru: 
nymi lampami gazowymi, po ro nuescie -:--- na. ugosc1 

d b · ·ak w · 1rzeszło 31 kilometrow. o me J w arszaw1e. · 
Tak więc lampy gazowe za Poza tym oświetlone zosta 

płoną na ulicy Czerwonej, na ną lampami elektrycznymi 
odcinku od Piotrkowskiej do place, na który~h urządzon._ 
Wó:::zań:: kiej, ::;korupki _ od aą parkingi samochodowe: 
Wólczańskiej do Zeromskie- 1rzy zbiegu ulic Sienkiewicza 
go, Wólczańskiej - od Sko- i Daszyńskiego, oraz Legio­
rupki do Pabianickiej, żerom .ów i Kościuszki, jak równief 
skiego - od Swierczewskiegc i. plac przed Urzędem Woje­
do Felsztyńskiego , Kątnej - vódzkim. 
od Wólczańskiej do Proleta- Lampy elektryczne będą 
riackiej, Skrzywana - od też zainstalowane na całej 
Wólczańskiej do Felsztyńskie ulicy Rzgowskiej do ulicy Jć 
go i Felsztyńskiego - od J zefów tam, gdzie dawnie~ 
Skrzywana do końca ulicy. znajdowała się wioska Józe· 
11J1m,:1111n1111u111111 11 1 1 1' • '1 111111111~11n11111111111111111111:1ui111111111111111111111111n1111u1111111111n11111111111~111111111111111111n1111111111n111111111m 

Siadem naszych artykułów 
Jak otrzymać broszurą o pracy majstra 

Towarzyszu Redaktorze! nicznych z tej dziedziny jest b. 
W Nr 11 „Głosu" zamieszezo niewiele - broszurka ta spotka 

l!.J został artykuł 0 ukazaniu się się napewno z wielkim zapotrzc 
broszurki p.t. „Rola majstra w bowaniem. 
przędzalni'' na.pisanej pr~ez Prosiłbym zatem za pośred 
dyr. Czarnowskiego i Radomiń- iiictwem „Głosu' •, aby broszur 
akieg-o z PZPB w Pabianicach. ka ta. „trafiła pod strzechy'' i 

innych zakładów pracy, aby i 
Kie znam treści tego dziC'łka. inni majstrowie także mogli 

lecz nie wątpię. iż jest ona bar· powiększyć swój zasób wiado 
dzo pouczająca. i pożyteczna. mości. Dzi' winniśmy sobie 

Tym bardzirj teraz, kiedy wszyscy na wzajem pomagać, 
~zkolimv nowe kadry technicz· gdyż o jedną nam idzie spra· 
ne kicdv szkolnictwo zawodo· 1 wę. 
°"'~ ohejm

0

uje szerokie masy pra Luba.siak L. 
cujące - a podręczników tech· . Lód:f, ul. Armii Czerw 84 

Nagły napływ -

fów - na długości 2 kilo- bą najmniej 5 "lat praktyki 
:netrów. w przemyśle włókienniczym Abonament tramwafo wy to teraz rzecz nowa 

Plany oświetlenia ulic w i 7 oddziałów szkoły pow­
naszym mieście idą w kierun szechnej. 
ku zapewnienia światła dziel Chętni przodownicy pracy 
nicom d::tychezas najbardziej pragnący uzyskać stanowi­
::aniedbanym. Wydaje się slco technika, winni więc 
nam jednak, że należałoby niezwłocznie zgłosić się do 
ustalić kolejność robót oświe kierowników Wydzi.ałów Per 
tleniowych i to w ten sposób, sonalny-ch w swych zakła„ 
a.by pierwszeństwo zapewnić dach pracy. 

Ułatwiająca ciężkq pracę konduktora i wygodna także, 
motna powiedzieć, dla ob. pasażera. te niby nie potrze­
bu fe w tłoku forsy wyciągać, .,drobnych" obliczać i CZP.· 

koć na tzw. resztę. Konduktor robi dziurkę w abona­
mencie, dodaje do dzimki bilet ł - /uż. 

dzielnicom robotniczym, któ- Państwo ludowe otwiera 
re już długo upominały się o wielkie perspektywy przed 
odpowiednie oświetlenie. ludźmi zdolnymi i chętnymi 

Tvlko. widzicie, chodzi właśnie o te „dziurki". Mief­
sce do dziurkowania, określa/qce ilość prze;azdów -
iest tak szczupłe, kwadraciki do dziurkowania tok ma• 
leńkie I tak ciasno do siebie pzylegające, że oo „wy• 
borowaniu" poru przeiazdów robi się w abonamencie 
iedna wielka dziura, abtJnament się strzępi i łatwo przy 
tym o utratę pewne; ilości ulgowych przej'lzdów. 

Naturalnie - ;est to kwestio do napr~wienJa. Po 

(m. z.) do pracy. 
prostu /uźnief trzeba rozlokować numery przejci:zdów 
w następnej serii abonamentowe;. 

Młodzieżowy Wyścig Pracy 
uroczyście zakończony w· przemyśle jedwabniczo - galanteryjnym 

Niecoazienna uroczystość od 
była się w PZPJG Nr 1. 

Przy licznie zgromadzonei 
załodze w stołówce zakładów 
odbyło się uroczyste wręczenie 
nagród młodzieżowym przo­
downikom pracy. 

Do nagrod:wnych przemó· 
w.! sekretarz miejscowego ko 
ła PZPR tow. Klimczak, tow . 
Garczyński z Rady Zaklad.-i­
wej, z ramienia Zw. Za w 
tow. Kowalski, oraz tow . Jasz 
crnrski w imieniu dyrekcji. 

ski w 1945 r .. Podkreśliła rów Oto nazwiska naqrodzonych 
1Uez przodującą rolę. jaką Zygmunt Krajewski, Roman 
ma odegrać młodzjeż polska Jagas. Krystyna Majewska, 
na czele z awangardą młodz1e Henryka Krói, Henryk Brzo­
ży - Związkiem Mlodz'.eży zowski. Zyqmunt Kazimier· 
Polskiej . czak, Helena Urban, Zofia 

..Przodownicy pracy" - Po Pit>trzi>k. Jadwiga Kazimier 
wiedziała kol. żarska - •• to czak, Zbigniew Rutkowski, Mi 
p1onierz:v. budujący nową rze chał Buda. 
czywistosć - Polskę Ludową" W imieniu nagrodzonych ia 

Po przemówieniach wręczo. brał głos przewodniczący Sek 
, 0 nagrody jedenastu na ilep· <-j1 Młodzieżowej kol. Krajew 
szym przodownikom młodzie· j ;;ki. pr7.yrzekając .. że .w ogól­
iowvm . nvm w~ońlzawodmctW1e, rywa 

Podkreślill oni znaczenie 
Młodzieżowego Wyścigu Pracy 
dla odbudowy kraju i ruchu 
współzawodnictwa. omawiając 
szeroko dotychczasowe osiąg· 
~~ ..aSz~ci.Gy/R/!,,Jkf,J 

nięcia. , ~ 
Dotychciasowy wkład jest • h" ł k 1 • 

olbrzymi. lecz jeszcze większe C&ny,,mnie1· waznyc ar " u ow 
qo wys'.łk•J tak w pracy spo· f 
leczne• iak i zawodowej wy. z dniem 1 stycznia rb. ceny dniu wc'l:orajszym 11amłerza~ 
ma~a młoda P0lska Ludowa na cały szereg artykułów zo- tem kupić dziecku pudełko 

lizując ze starszymi. młodzleł 
osiągnie o wiele w' ększe nit 
dotychczas wyniki. 

Podobna uroczystość odbyła 
się w PZPJG Nr 8. 
Akademię rozpoczęto odśpie 

waruem •• M:ędzynarodówlci" i 
Hymnu światowe; Federa~Ji 
Młodzieży Demokratycznej. 

Do zebranych pnemówili :11 
ramierua Rady Zakładowej 
tow. Slotkiewicz. z ramienia 
Zw Zaw tow Kowal$ki Mów 
cy ·w ln.ótkich, serdeĆznych 
słowach podziękowali młodzie 
i:y za wys'.łek włożony we 
współ1awodnictwo. przyT"Leka 
iąc jednocześnie jak najdalej 
idącą pomoc 1 opiekę w dal• 
~ze1 pracy i nauce. 

Szerze! za!(adnienie 
dzjeżowego Wyścigu 
omówił przedstawiciel 
kol. Niewola 

Mło­
Pracy 
ZMP 

Obs:!:ernie i wyczerpująco n stały obniżone. Prócz podsta- farb akwarelowYch. W oknie 
powstaniu i znaczeniu Mło- wowych artykułów takich. jak wystawowym jednego 'l:e skle- Referent w krótkich sł~ 
dzieżowego Wyścigu Pracy mó chleb. cukier i mydło _ zniż- pów łódzkich 7.&nwa:iyłem ce· wach przedstawił dzieje i r0'4 
wiła pr7ed~t„w'cielka Zarządu ka objęła również artykuły ni nę takiero pudełka - w7no· le młodz:eży w Polsce pned.­
Łódzk~Pgo ZMP kol . Żarska . by „mniej ważne" _ 0 czym szącą 345 złotych. wrześniowej i w czas'e okupa 
Omówiła ona rozw61 r;ichu dowiaduiemy się iednak do- W sklepie pokazano mi sze- <'ji hitlerowskiej. Po wyzwole 
w~półzawodn·ctwa, kt.ore~o piero przypadkowo. reg pudełek z farbami. Porów niu młodzież polska porwała 
inicjatorem była mlodzlez lóriz . w nując ceny p0dane mi się do czynu. abv jak najprę 
ka od chwili wyzwolen' a Pol· Konkretme mówiąc przez ekspedientkę - wyra- 1zej odbudowsć zniszczony 

ziłem wątpliwość ,czy są one orzez okupanta kraj. 
7-godne z cenami wystawiony- Po przemówieniach nagrody 
rni w oknie. Jtrzymalł: Stanisława Gadza~ 

W sklepie wszczął się ruch l:ńska. Eugeniusz Kuna, Hen.. „bezrobotnych" 
Istotna przyczyna kolejek przed Urzędem Zatrudnienia 

l.ir,...''lrb. Zachodnich, doką.n 
ubiegający się o prarę otrzy 
mują. bezplatnv przejazd i. za· 
pomogę w wysokości 30 tys1ęc,' 
złotych, nie chcą. się ruszyć 7 

Ło<lzi '. Sprawa j€.'st więc ja~na 
- chodzi wyłączme o komorne 

Sam szef począł sprawdzać w ryk Szperlinq. Adamita Lesiń 
„cenniku ofirialnvm" I oto o- ~ka. Józefa Spaczyńska, Stan! 
kazało się. że pudełko farb •law Łuczvń!lki. D11niela Szper 
kosztuje od 1 stycznia tylko 328 ling. LE-okadia Dopieralska. 
'łotych. Tlizefa C7viewska. Stefania 

Mam wrażenie. że nie lest Graczvk. Pi11~ec7na, Ryi=zard 
Od chwili ukaza nia się dekre 

~1 o podwyżce komornego dla 
niepracują.cych oraz inicjatywy 
prywatnej okazało się zupełnie 

niespodziewanie, że w naszym 
mieście pojawiły się nagle duże 
ilośd „bezrobotnych". Nieprze· 
rwane kokj1;i w Urzędzie Za· 
trud 'lienia, tłumy ludzi, ubiega 
jąe.vch się o „jakąkolwiek pra 
cę' ' zmusiły Urząd do u.rucho· 
mienia dwóch dodatkowych r~· 

jonowych punktów rE'jtl8tracj1 
niezatrudnionych przy ul. Rudi 
kiej 7 i przy ul. Lagiewnickiej 
!7. Punkty te rozładowały ni..,. 
eo natężenie tłumów przy ul. 
Strzelcńw Kaniowskich w cen· 
iriili Urzędu Zatrudnienia -
nie rozwiązały jednak sprawy 
zasadniczrj. 

Co wywołuje ten na.tłok? 

siada.cza. do opłaty zniżl>:owego 

komornego przysługującego lu· 
dziom pracy. Zgłaszają. się więc 

do Urzędu różne nieroby, osob 
nicy, którzy od chw'1i wyzwo· 
lenia niewiadomo z czego żyli, 

nie było ich bowiem na listach 
ża<lnych instyt.ueji, ani na li 
0 tarh . Urzędu Skarbowego. Pra 
wdopodobnie ludzie ei „jakoś 

?.yli" - to znaczy pokątnie 

handlowali, spekulowali, lub 
rrowa.dzili niezarejestrowane 
małe pracownie domowe, kra· 
wieckie ezy inne. „Przyj· 
mę każdą pracę" - mówi w 
Urzędzi<3 taka paniusia. Nav.ct 
cb riał się zarejestrować w Urzę 
<!zie... właściciel je-lnej z naj· 
więbzych kamienic w Lodz1. 
posiadacz dużego mieszkania . 
de takiPmu to już bezapelacyj 

Ctóż chodzi o rzecz nao;tępują- r.ie odmówiono. 
f4: karta rejestracyjna. Urzędu I tutaj właśnie dochodzimy 
Zatrudnienia unowa.żnia. ie! DO- do sedna zairadnienia.: ludzie, 

którzy nie myśleli o praey od 
chwili wyzwolenia, wtedy, kie· 
d:r robotnik łódzki stanął przy 
zniszczonym warsztacie, od· 
l·u<lowywał przcmnł polski. nie 
zwazaJą.c na żadne trudności 

- 'ludzie ci teraz, kiedy ich 
. przycisnęło'', zajmują miejsc11 
vrr kolejkach do Urzędu Zatrud 
nie ni a. 

Gdy jednak Urząd proponuje 
im pracę na prowincji, albo na 

No wokandzie 

Ale i nn to Urząd Zatrudnir 
nia znalazł lekarstwo: oto. jeżP 
l~ w ciaP."n miesiąca petent taki 
nie prz:vjmiP proponowanegc 
mu za.i~ria, Urząd automa.tycz 
ne skreśli go z listy zarejE1stro· 
wanycb i w ten spesób strac1 

on przysługujące mu przywi 
leje. 

:M. 7.al. 

Proces urzędników Central turowców 

·o iedvny wvpad 0 k. Komisd" Vlus , ~ki J St k. 
Kontroli Społecznej winny za zyn. · erzy aszczy 
iąć się równl~ż sprawą no-I Stanisław Szymczak 
wych cenników - na• wszyst ref wydz. młodz. 
!tie artykuły! korespondent ,.Głosu• 

.Jan Jabłoński z Zarz. Gł, Zw. Włóknie.ny 

Ile I 

winny kosztować jabłka 
Przed świętami w sklepach 

'la Piotrkowskiej można było 
ltrzvmllć kilo jabłek w cPnl~ 

'koło 200 7.ln•„<'h. Poza cen · 
"r11m rn~"'<'„~ '"'~"1r-> kflsztowa-

w tempie o wiele słabszym. 
Wymówka, że jabłka ulega 

ią łatwo zepsuciu nie jest na 
'11iejscu, bo labłka psu1ące słfł 

''vpychane <:'! .,...vykle do tor~ 
tv o wiele taniej (w granicach ·~0~ k11n11l"""'Ch. 
'60 :!:łotvch kilo). Obecnie więc jabłka kOS1ił11 

Trzeci dzień procesu 12 o- f nych. Obecnie iabłka na Piotrko~ ią r>rawie tyle co cytryny. Je„ 
>karżonych z Józefem Cyga- Jak wynikało z zeznań tych •kiei ko<:ztuią iu7 390 I 400 ~eli nie zahamuje się apety• 
nem na czele upłynął na prze świadków, zarządzenia takie złotych. Czy to nie za szybkie tów pp. kupców _ może ~da­
słuchaniu świadków. Szereg z były w zasadzie niedozwolo- •empo? ~zyć sie taki wypadek. te c:ir­
nich wraz z dyrektorem Kul- ne, w sporadvczn:vch ie<lnak .T~żeli """"""V lrnoić kilo la ~rvnv będą u nas tańsze o4 
czyckim z Centralnego Za- wypadkach mogło to mieć błek !Pd,iemy na pne<lmiF jabłek. 

rządu Przemysłu Włókienni- miejsce, lecz jedynie i wyłąc7 ~cia, gdzie ~na iabłek rośnie 
czego miało wyjaśnić kwestie nie za uprzednim uzy~kaniem 

K. K„ 

legalności zarzadzeń oskarżo- na to aorobaty CZPWł. 
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Kronika Pabianic Ciek owe zbiory Muzealne w Pabianicach W Zgorzelcu oowstaje 
Muzeum Ziemi Łużyckiej 

KOMU WINSZU.ITMY 

Czwcu-tek, dnia 20 stycznia 
1949 r. 

Dziś: Fabiana 

W MNIEJSZE TELEFONY 
Strat Pożarn& - o 
Komtsartat M. o. - 63 
P. C. K. - 112 
Dworzec Kolejowy - ~. 
Zarąd Mlejsln - 66 
PZPB - 23 
Telegraf - 213 
PZPR - 3 

KI N A 

Kino „Polonia" film 
produkcji włoskiej „Dzieci 
ulicy". 

Kir.o „ROBOTNIK" wyświet­
la mm prooukCJi amerykań-
6kiej pt. „Cygańska miłość". 
Fi1lm dozwolony dla mlod·de:ży 
od 18 IM. 

Początki seansów w nied:zie­
le i święta o godz. 14, 16. 18 
20. VI/ dm pows.zedn:e o 9odz. 
18 i 20. 

iN nowoodbudowanym 
Muzeum w Pabianicach brzynką, dodaje im atrak- bach - kolibry. qych krosien i warsztatów, powiatowym Domu Kultu-

dzięki ciekawym zbiorom, cyjności. Muzeum posiada Wśród zwierząt wyrozma oraz dwa modele wykonane ry, w którym poza bibli1Jte­
wzbudza zainteresowanie szereg interesujących oka- się biała foka i ładny szym niezwykle misternie przez ką, czytelnią i salą teatral­
nie tylko wśród mieszkań- zów z dziedziny historii, pans. Bolesława Mikołajczyka, je- ną znajdą siedzibę miejsco­
ców Pabianic - jest także przyrody i etnografii i w Mało znane gatunki ryb i den z nich przedstawia za- we organizacje społeczne 
zwiedzane przez zorganizo- związku z tym podzielone zo innych stworzeń. żyjący::h mek pabianicki, drugi zaś przystąpiono obecnie do u­
wane wycieczki z dalszej o- stało na trzy zasadnicze w wndzie, a między innvmi szkołę powszechną Nr 12. tworzenie. „Muzeum Etno­
kolicy, oraz przez oojedyń- działy: powykręcana w esy floresy Osobną salę zajmują. eks- graficznego Ziemi Łużyc-
cze osoby, przypadkowo go Dział przyrodniczy zajmu ośmiornica, uzupełniają ponaty zebrane przez dr. kiej". 
szczące w naszym mieście. . t k . d dział przyrodniczy. Władysława Eichlera w A- w Muzeum znaJ'dą si„ 

8 f kt . b' 1 Jacy par er zam u pos1a :i -. 
am a , ze z 1ory u o- b'' . k h •. Na parterze znaj .:Jotje się fryce w czasie od 1939 do zbiory zabezpieczone po wy-

kowanc zostały w zabytko- 7 rnr prz„mę !1-YC . rozno- takz'.e dz1'ał anat~m; 1·• p1·ęt.rr. 1947 r Są to przewazn1e 
wvm zamku nad rzeką Do- i b'.'rwny~h ptakow 1• rza~- V • - • zwoleniu oraz eksponaty e-

" __:_____ I kich zwierząt. W krolestw1e zajmują działy: historyczny przedmioty użytku domowe-___ , -· -~ I go. wykonane z dużym ta len fiarowane przez miejscową Przeniest'en:e ptak0w pcinuje tu przepysz- i etnograficzny. Znajduje 
1 , ny sęp. Wyróżnia się orzeł. się tu buława hetmańska tern z kości słoniowej, rogu. udność. 

Domu Starcow I kilka sokołów i wiele innych króla Jana III Sobieskiego, gliny i drzewa. używane Nowe Muzeum Regional-
M:ie 'rs1~d Dom Oniekn d'l;;i Do- I 0kw~ów z różnych ptas:ch ro pieczęć ~echu rzemieślni- przez tamtejszą ludność. ne powstaje również w Le-

rn..;.łych od dniia 28 irażdziier-1 dzin. Są nawet miniaturo- ków pabianickich z roku Kustoszem Muzeum iest anicy c;dzie samorząd prze· 
nika ub. r. zostaił przoen'.esionv l we o niezwykle harwnym 1548, stare listy, i t. p. Z ob. W Gnrl'"· · 0 ki ".;„i 1 " ~ - " ·' 
do ~ud~'Tliku byłeg"J Si\·arwt:wa) upiPrzeniu i· fantastyc"!n~;ch, przedmiotów nowoczesnych ni pracownik Zarzadu Miei-1 znaczył na ten cel ponad pół 
Pow;~oo,'w<"qo IP'rzy ul. PaJ'1 y-' dług; eh jak szpileczka dzio wyróżniają się modele róż- skiego. :f. S. miliona zł. · . 

~:tn<"'..Ki:·eJ .56. ----·----------~--..--------„------·--------------------W 11101Wy.m budyillk•1 star-cy 
"los.'adia.ją piękine słoneczne po­
Joo.iki zamiesrnk~wane najwyżej 

1 
!Jol"'"''ll. 3 osoby. 

I W związikiu z urocz:y&to-<cia­
mi nQworOC'lnvmi do Domu 
StaN:clw przvibY,h nie-00dziermi 
goście - rle~acje StZkót i h"Jr 
cerstwa w s.i.ro;ach reg '.on'.1-
nvch 'l noctarunkami. Pn zloee­
n'.•.J porlall'ków młcdz-iEż urzą­
<±z,iqa sta·rcom wieC'".Ór art)"SotyM: 
nv 51ldadającv się z óekla.macii , 
.ó,jp:ewów i tańoów Teq'.ona;Jnych. 

Ml<Jd.niei ozutle ieqnana pr„ziez 
5ta.rców z.a.powiedzi'.aJ-a nastll!P· 
na wizytę w karnawale. 

P,en.sion111!'iusze MiejsikriegQ 
Domu Opiekli dla doro<;łvch 1'!l 

pośredn.'rtwem Gro.su Pabia­
n.;c skła<lia ią serdeczm-e podzir,­
kowaiJlie ml000:eżv 7l1I oamioęć. 

ron-ha 
OSOBISTE 

Pl'E!zydent mi-a&ta. ob. Wł. 
Dole<:'kd ro7lP0czął z dniem 13 
bm. owutygooTII'.owy urlo-p wv­
oocr.vm.kowy. Zactęouje ąo w · -
ce pr~;nydiemt ob. St. Gałka. 

GWIAZDKA 
U SAMORZĄDOWCÓW 

·w sali Strarżv Po'.i:a1I1nej z.gro­
mad?.ibo f;ię 170 cl:zieoi cz.łon­
ków Zw. Zaw. PracoW'llików 
Sai!Ib00'1'Ząoowy>eh. Po ;pow.iitaniu 
chiioeci i rodz;ciw przez prz:e­
wodnóaząoego Związku ob. 
Walllikiewicm, zahrał glo>S ob. 
prez. D01leokii, któiy IPOdkreślil, 

iż 'Pierw'>'lJa gwiazdka dla dzieci 
~amc>nądowców do-~z·la do skul 
ku jedynie i wyiłącznie dzięki 
.;o;c;lej ws.półpracy za.rządu 

Zw i ązku z Zarz.ądetm Miejsk im. 
Naistę~n.ie d'7lieci odś.piewały 

kil>k;;i pie<.n,;, po czvm członko­
wie Zar.ządu Zwią7lku wręc-z}"li 
dzieciom pacrz1ki. Wsrpólne tań­
ce zakończyły uroczystość. 
Dziieci zadowolone :z roześmia­
nymi bmii.ami wracaiły do clo­
mu. 

WALNE ZEBRANIE 
KRAJOZNAWCÓW 

vVe wbotrek, dnia 25 stycznia 
o Q"dz. 19-ej w S>a!i ilooinferen-

-e 
cyjnej Zarząd.u Miejskiego od­
bęclziP s:i ę Wa1line Zebranie 
Człoin1ków Polskieqo Towarzyst 
wa Krajoznawczego. Na po­
rządku d7,ien<n~"lll &'!>NllWWdiln.i-e 
z d1liała1Jności i. wybory n{Jlw,e­
go z.airządu. 

WŁASCICIELOM 
T ADMINISTRATOROM 

DOMÓW ORAZ DOZORCOM 
KU PRZESTRODZE 

ka 
Miejskim i Zamządem:i Odcl:Jf.ału 
Związku P.racownilków Sairnorzą 
clowych r>'1cipisane oostały trzy 
umowy rz.biorowe. Umowy ~ 
regulu ją wairuruki pła.cy i prłl­
cy d~a pracowników !P'J'Zedsie­
bJ.O<rStw rniej&'kich: R11e7lnri., Ka · 
naknaicji i Zarządu Nie<rt1cho· 
mooroi. 

BRUDASY 

ędr6wka Zbudujemy pomnik iołnierza 
po kraiu A · · C · · W · · k p I , · 

Na murach nas'tego rniia.:ta 
u.kiautło się ponownie zarząd.7.e 
nie o OC'l\""zcznn.'il\J jEPd:.i i cho 
dlni•ków z kurzu, błota i śnie­
qu. W CTJasie qoołole<l:zi chodni­
ki należy pos)~pywać p.iaskiem 
lub po1p-iołem. 

Za nies.tosCYWain;ie się d0 te­
~ 7.arzadz.en:a qrozi surowa 

OrgMly MO spisa·łv doniesie 
nia karne przeciw N'owickiemu 
'Felik~owi.-u1. ::Moniuszki 41 zn. 
ant.v~anitarny stan sklepu spo­
ż~·wcze~n. a Rządzińskiemu L~ 
nnowi-Konepna 28 za antysam 
tamy ~tan warsztatu rzeźnickie 
go. 

Rozbudowa szkolnictwa pod rmn 1erwone1 I OJS a o Si<lego PASAŻER NA GAPĘ 

stawowego na Pomorzu. 

W roku 1949 w woj. po­
morskim przebudowanych i 
wykończonych zostanie 37 

ka>ra. Winny maż" hvć uka.r;;i- Snb0<lews'k:i Wf!'!Sław. z.am. 
nv grzywną do 50.000 lł!łotych. przy ul. Bugaj Nr. 88 iadac 
lub a!'e6-ztem do 6 IYlCJodn·i. W bremwajem nie wykupił biletu. 

Apel do .-nl@!ii7hariców Pabianic wyipadlk.aich wyjątkowyoeh mo- PodC71a.S kon~roli nd.etylko od-
w C2/Wartą TOCZll!Jicę wy-z;wo- mil CzGrwonej i Wojska Pol- stki<:h obywa<teli, cały świat qą b-yć zastosowane obie kary mówił zaipłaity, ale ws-=ął a• 

leniia nd!Szego grodu :z hiitlerow :;.k.iego. pracy i organi7Jl'łcje społeczne I tąc:mie. w_antu.rę z kontrol:rem: 

dynków szkolnych. 
vV-szystkie więks:ie miasta w clo wzi.,,,..i3 ud.z; a In w n.a.b"""'a- . · '\o\7P'Z:Wainy .· funkCJona.'!111\lU„ MO 

;;k;ej niewoli. z:rob.imy rachuneik "' · · ' „ UMOWY ZBIOROWE · > • 1 - - ·A P0<lsce prz:y'Stąp:ły uraz w nht ceqiełelk na budowę pom- . ~r1sR, orygina nemu pasazn„· 

Ministerstwo Odbudowy 
przeznacza na budowę szkół 
podstawowych i 11-letnich 
na Pomorzu 50 milionów zło 
tych. Budżet samorządów 
miejskich i wiejskich na ten 
cel przewiduje sumę 121 mi 

sumie.n.ia - uiipy>tamy s'.ę sa- pierwszym roku po wyzwoleniu niJk.a, liv w_ 1949. r JXlID·. ni k iol- 1 ';li o>Statnkh. d.ni·ach grudnia I wi pmtAiikół, e Za:ząd MiPjski 
mych s.ieb.:oe, c:zy s.pladli-śmy do budowy pomników. Pa.bi.a- n'.erZ'\ Armii Czt>rwo"""i i v\loi· uh. T'OKU pe-między Zarządf>'lTI wym1erzy mu 1Dia1lezną gr"Y'VJlę. 
diliug wdzięczności zaciągnięty ni:czanie, którzy ma.ją tak boga Sika Polskiego stanął natS1Zym ' 

wobec tych. k.tórzy daili w ofie ~~c~a.d~~lk ~1!z~~~u~~j~ ~i~~~~c~~~~~iem jako syin Zło' z· of1·arę na 
rz.e lo co j.est najdroższe dla · d h'tl -·'-· · 1az em L eirow ...... 1m - ma]ą Związek BoJowników z faszyz-

lionów złotych. 

każdeg-o cz:łowieka - to jest tym razem pozootać w tyle? - mem i najazdem hillerowskim z· 
:~~ą okr~:h~te:~e.nrl~~~ ~~ ~:1yoś~~~~~? wy.przedzić in- o Niepod~gl~~~i~n~~~:krocjęl Pomoc 1mową 
wyoga"!ła w um}"6lach n.a·szycli, Na ·teremie na-szego mi.a-.;ta 

Olsztyn liczy 44.589 miesz­
kańców 

Ostatnie dane statystycz­
ne wykazują, że w Olszty­
nie mieszka 44.589 osób, w 
tym 21.630 mężczyzn i 22.959 
kobiet. 

by pr:zieikaZ>ać podroleniom na-
stępmym symbo·I wcmęazmiośd w roikll.J ubiegłym zawią?;ćllł się o go' I n e zebra n ·1 e 
naszej tym, którym "DalWd'llięcza Komitiet B·odiowy Pomników _: 
my wolI1tOść,- aiby zacioeśn.ić je- ja'k dOll:Y'C'hcz,as pre.ce zapocząt-
52c:ze mocniej naszą w'·ęż prrz.y Joo.w.ane idą w bardzo wolnym 

Ligi Kobiet 
jążni Pol~ko-Radziec.kiej wys'& 
kiem ca•lego s.po>łoczeń5'łwa 
miasta Pabi.aniic i okolic, :zibu­
oojemy pomnik io>łnieraa Ar-

tempie. Dlatego też w czwartą 
ro oz nicę ·wyzwo leni.'i m1sz-ego 
mi111JS1..a i 0>rolic wzywamy wszy 

Na 09ólnym zebran;llJ. Ligi tow. Kawczyńska omówiła spra 
Kobiet, które O·dbyło s'ę w d1n. wę reformy płac. 

16 bm. referait spraiwozdawczv I Po omówiein.'l\l s.praw orqa­
z Konqres11.1 PZPR dała tow. Su nizar:"jn~·ch oraz ?łożeniu ~prn­
lej Łucja delegaibka do kon- wozdania 'f>riz.ez Zanąd Ligi 

zebra.n1ia gdyż ootvchczal50Wa 
nie mocże pomieścić naiwet 25 
proc. <:'21ł0l!llkdń. 

Przed wojną Olsztyn li­
czył 50.000 mieszkańców. Na 
skutek działań wojennych 
45 proc. domów mieszkal­
nych zostało zniszczonych. 

11-llll-Hll-lttl-1111-llH-Mll-1111-1111-1111-11 gres. prrzvsti\Piono do w0>lnych wnio 

Poruc;zon~ również &prawę 

zorganizowan1a iprzy Lidz.e 
Żłohka Tygo<liniowego, gdzie 
matki pracujące mogłyby od-Czytajcie ,,Głos Pabianic" 

Na-.;tępnie iprzewodn.icz.ą.oa sków, w których czlonik•inie Li 
WY'działu Kohiec~o przy Po- gi 71w:róci~y \1wa,gę na koini;·e-r.z­
wiatowej Radzie Zwią7..k.ów 'Za- nnść otrzV'ITlan.i•a ~ali dilit Li~i. 
wodowyich w Pabi.a.nicach,lgtJziP mogłyby się otlhprnć 

dawać d'Zlieci na cały tvrlzi1e11. 
K 

••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••--•••••••~m••• 
Teodor Drei§er 11 Wstrząsnął się naraz zgrozą u~łyszaw.szy n1;.s.Po~1ianie co miało świadczyć o jej głębokości. jak im później Hu-

dziki, żałosny wrzask ptaka wodnego •• wterwier · Nic po- mac1ył przewodnik. który teraz siedział bezczynnie na ~·e­
dobneqo w życiu &wym nie słyszał. randzie go;:pody, . Głębokość jt'ziora dochO<lziła do siedem 

Tragedia Amerykańska 
Skończyli więc rozmowę z obopólnym zadowolenien. 
Wczoraj jeszcze bawiąc w 'l'welflh Lake wybrał się na 

wycieczkę autem z całym towarzystwem. Obejrzeli Three 
Mile Bay, niewielk'.e miasteczko. położone nad jeziora.mi, 
a potem jadąc ciągle między wysokimi ścianami św:er­

ków i sosen. zwiedzili s:g Bittern i kilka mniejszych. nie­
znanych, zapomnianych przez lud1i jezior, leżących po-
śród zac:sza lasów. · 

Dziś 1eszcze Clyde przypomniał sobie. jak wielkie wra 
żel"Je zrobiły n.a nim te bezludne okolice, Jeżące niby ną 
k<ińcu świata; te wielkie nieznuerzone bory, przerżruęte 
gdz:eniegd.zie wąskim:, wyboistymi drożynami, których 
liczne zakręty ginęły między wysok!ro1, milczącymi, po· 
sępnymi drzewami; dzikie tajemnicze bagna, moczary spo­
tykane gęsto na nieuczęszczanych, trudnych do przeby­
cia ścieżkach: fantastyczne girlandy żałośnie zwisających 
pnączy dzikiej winorośli: Jeżą(e w poprzek drogi zmursza­
łe. spróchniałe 'Pnie. ciężarem wieków wciśnięte w Z.:elony 
muł. który nagromadził się na nigdy nie wysychającej 
ziemi. Tu i ówdzie w mchach, pleśnią pokrytych pniach 
błyszczały oczy z'.eleniły się grzbiety żab, grzejących się 
w ciepłym czer~cowym słońcu. tańczyły chmary komarów 
w wilgotnych oparach. migał szybki skręt węża, ucieka­
jącego w niepokoju przed au•em w ciepło nawozu lub m.ę 
dzy iadowite trawy. 

Nie W:adomo dlaczPl;O Clyde, rozejrzawszy się po tej 
dzikiej okolicy, µrzypomruał sotie ~padek ~ P~ss Lake. 
l\Tie spostrzegł się nawet. że zupełnie bezwiedn:e badał 
uważnie to pustkowie, jakby czuł pO<lświą.domie, że moze 
kiedyś skorzystać z tej niedostępnej puszczy. 

~ Co to takiego? - zapytał Harleya Bagg0tta, który dziesięciu stóp i to niedaleko już od brzegu, 
siedział obok n:ego, Harley Bagqott zainteresował się tym mocno, bo za-

- Ale co? myślał o rybolóstwie dla ojca r.a tym Jeziorze. 
- Jakiś ptak· przeleciał nad nami .. , l krzyknął„. - A jak długie jest to jezioro? - zapytał przewod-
- Nie słyszalem żadnego ptaka. nika. 
- Jaklo? taki dziwny głos. Drgnąłem z przerażenia . - O. ma ze s'.edem mil długości. 
Jakie nieslycł'oane wrażenie wywierała ta wielka ilo~ć 

iezior i stawów, istn!enia których nie przypuszczał nawet. - Czy są tu jakie ryby? 
Cała okolica. przez którą przeJeżdżali, usiana nimi była ~ Niech no pan 1arzucl wędkę, a zobaczy... Naj-
prawie. Połyskiw:>lv ws7e.:izie ich wody m ięrlzy najqęst- lepsze siedlisko czarnych węqorz:v. ale jest i wiele innych 
szymi haszczami boru Pr7.'T niektórych tylko był ślad ryb. Nigdzie ich tyle nie ma. Tam za wys::>~. q także 
obozowiska lub jakieś mieszkanie. wiodły do nich · niPtna- i z południowej strony. ~ą do~k<'nałe głębie rybne. Przy· 
ne drogi, wyboiste. piaszczyste. ginące niernz bez śladu ieżdżali tu panowie. którzv wvłapywali do siedemdzies::e­
w qęstW:nie. Pneważme jeziora te me nalf'ź<lły do n1- ciu pięciu ryb przez d'\Ą,1e godziny, Starczy tu dla każde­
kogo. a ślady mieszkań Judzkich ukazywały się tak rzad- go, o ' :uczy.„ 
ko. że ogl11dano ;e z wielkim 1a in tere~nwan1em. Pr?ewodnk. · wy$ok!. suchy. z dłul?a. wa.•ką czaszką 

Dlaczego nawiedziło go wtedy w~pomnien·e tego je- i malvmi bystrymi. żywvmf OC'l"ml, zaśmiał ~ię przyjacii;l 
ziora w Massachusetts? Tej łódki? Dlafzego przypomniał ~ko do calel!o towarzystwa. chociaż nie przyglądal s '.ę ni­
sobie o znalezionych zwłokach dtiewczyny, o mężczyźnie. komu ciekawie. 
którego c'.ala nie odszukano?.„ To straszne, naprawdę. - Ale chyba dziś nie będzie pan próbował szczęścia? 

Dziś jeszcze PO rozmowie z Robertą w~pominał. lak - Nie, pytałem 0 to. gdyż może mój ojciec przyjedz'.e 
auto naraz z la.!'ów wjechało na otwartą przestrzeń i UJ- tu w przyszl:vm tygodniu. Cncialbym tylko duwiedzieć 
rzeli przed sobą długie, wąsk·. e Je~oro z wy:.pą pośrodku. . • 
To Biq Biltern! Mus:alo być wielkie. bo l za wyspą nie- się 0 ~?czegoły, 
wątpliwie rozciągały sie daleko wody jez10ra. Prócz me- - Phi! szczegóły to w Racquette. ale ryby tutaj. 
wielkiego domku i przystan• n ie widać było. żeby ktoś Obejrzał wszystkich chytrym spojrzenim i uśmiechnął 
;amieszkiwał te okolice. nie było widać nawe1 żadnej ło· się pr;zebiegle. Clyde nie znal jeszcze ludzi tegó typu, 
dzi ani czółna. Podobnie jak t tamte jeziora było o.no Był dla n.:ego interesu;ący ze względu na cechy nieznane 
ocienione wysok'.mi. szpicrnstvmi świerkami. któr~ wyc1ą· u ludzi z mia!'ta. z którym: wyłącznie Clyde się stykał. 
qały w przestrzeń swe ram'.ona •ak ta so.!'na, kto~"<l miał Ciekawe dlań bvlo zarówno całe otoczenie jak i sposób 
przed swymi oknami w Lycurgus. Zza boru widniał ~ar- żyC'ia takich Jud'.'-! Zaledw'. e r.to mil od Lycurgus ukazy­
baty. lee-z wygładzony grzbiet Ariirondacki::u. . wało mu się życie tak odm1enne. tak dziwne na tym 

Lekki ·~lietrzyk pomarszcnł w<ldY. połysku1ące w po· pustkowiu. 
łudn.i-owym słońcu mocnym odcien:em .,vert de Prusse'', (D. c. n.) 

WYDAWCA: R.S. W. ,,Prasa". Ko-m;tet Redakcyjny. Red. i Adm. Lódź, Piotrkowska ~5. T-'-<,nv: Reda~ttor Nacz. 216-krr-· '-.a 86. Telefony: Redaktor Nacz. 216„ 
Dział ot>łoszeń: Piotrkowska 55, tel. 111•50.Konto PKO Vll-1505. Zakł. Graf. RSW .. Pras:ci". Admini!!tracja nie przv1muie odoow iedzialności za terminowv druk OJ:rłoszeń.. 
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Państwowy Teatr 
1Fi>.i&ka' Pobklego w ł.OdZ{ 

Dl. Jaraem 27 
Dz'ij o godz. 19.16 Akade• 

11ria zorgan:oxwana przez PSS. 

TEATR ,,MELODRAM" 
Traugutta 18 {g01<.'tcb OKZZ) 

Dziś o godz. 19.15 sztuka 
postępowego pisarza amery­
kańskiego Arthura Millera pt. 
,,Sy.nowie". 

TEATR „OSA'" 
Ttiaiugutta 1 tel . 272 - 70 

Codznem.nie o 19.30, w n.iedziele 
I świ.ęta o 16 i 19.30 a.rcywe­
fcołą komedia muzyczna pt. 
„Porwanie Sabinek" z J. Wę­
grzynem na ez>ele catłego zes­
połu. 

Teatr J>owszechny 
Dz;;ś o godz. 19.15 premiera 

komedii Michała Bałuckiego 
,,IQub kawalerów" z gościn­
nym występem Adolfa Dym-
6ZY. 

TEATR KAMERALNY 
DOMU f:OŁNIERZA 
ul. Daszyńskiego 34 
Dz;ś 19.15 komedio 

farsa E. Pietrowa „WYSPA PO 
KOJU" w reżyseria Stanisława 
Daczyńsikńego, w dekoracja.eh 
Władysława Daszew~iego. 

Kasa czymi.a. od 12-ej. 
tel. 1~3-02. 

Teatr K~medif MuzyczneJ 
,J.UTNIA" 

W czwartek 20 stycznia 
1949 r. Teatr Komedii Muzycz 
nej „Lutnia" daje premierę 
lednej z najpopularniejszych, 
najbardziej melodyjnych ope­
retek klasycmych Jana Straus 
aa, pod tytułem „;Baron Cygań 
t.ki". Utwór ten zaI.:cza się 
do arcydzieł muzyki klasycz.­
nej. 

Teatr „Lutnia" dał temu ar­
cydziełu zarowno najlepszą 
oprawę sceniczną, nowe ko­
stiumy i dekoracje według 
projektów J. Galewskiego, jak 
i staranną obsadę aktorsko­
woka1ną z Jadwigą Kendą, 
Michałem Slas.kim, Koszelą, 
Rychterem, Bojarską, Lubow· 
•ką, Kaczorowskim, Sawi.nem, 
Wacławikiem i nowozaangażo 
waną śpięwaczką Mirosławą 
Szadkowską. 

:Wspaniałe, wyjątkowo trud 
ne opracowanie muzyczne jest 
zasługą kapelmistrza W. Szcze 
pańskiego. Ewolucje baletowe 
przygotował baletmistrz J 
Ciesielski. · 

Teatr Kukiełek RTPD 
Nawrot 27, tel. 160-07 

Codziennie prócz poniedział­
ków dla szkół o gouz. 9-ej „Pi­
nokio". W niedzielę i święta 
o godz. 12·ej „Czarodziejski ka_ 
losz.'' „ 

· ·.~ 
I · I I .: I , ,, • 

ADRIA - „Zakazane Piosenki'' 
godz. 16, 18.30, 20.30, w nie­
rlzielę 14, 
film dozwolony dla młodzieży 

lt\l,TYK - „Dzwonnik z .Notre 
Dame'' 
godz. Ili, 18.30, 21, w niedz. 
13.SO. 

BA.n{A - „Zenobia'' 
godz. 18, 20, w nied!!:. 14, 16. 
film dozwolony dla młodzieży 
HEL -- (dla mlodzieży). 
„Koncinszek'' 

~r IS 

Nasi sportowcy 

w życiu prywatnym Iłowe drogi polskiej lekkoatletyki 
Pod przewodnictwem dyr. 

Kuchara odbyła się w GUKF 
konferencja z przedstawicie­
lami PZLA, którą reprezento­
wali dyr. dyr.: · Askanas, Fo­
ryś, Sienkiewicz i prof. Paru­
szewski. Na konferencji oma­
wiano sprawy, związane z no 
wą organizacją lekkoatletyki. 

, . . GUKF powierzył PZLA u- Polski) oraz opracowanie or-

duje się obecnie jeszcze w wych, które otrzymają wów-lprogrąm międzynarodowy bę­
trakcie opracowania. p 0 jej u- czas wytyczne swej pracy. dzie tylko na mistrzostwach 

konczemu, . zost~me ustal~ny stalenie minimum dla poszcze ganizacji kursów unifikacyj­
zakres działania PZLA, Jak gólnych klas i przygotowanie nych, obozów kondycyjnych. 
również i innych ogólnopań- odpowiedniego programu mi- kursów sędziowskich i sprawę 
stwowych związków sporto- strzostw każdej klasy (pełny szkolenia juniorów. 

hokeiści Cieszcie siq 
W Poznaniu powstanie sztuczne lodowisko 

Zmiany strukturalne sportu 
polskiego nakładają na PZLA 
nowe zadania. Związek zajmie 
się m. in. sportem wyczyno­
wym oraz będzie organizował Na terenie Międzynarodo- bowiem nawet urządzenie 
zawody mistrzowskie i między wych Targów Poznańskich 'zawodów międzynarodowych 
narodowe. Zrzeszenia Sporto- przystąpiono do budowy w tej gałęzi sportów zimo­
we będą mogły urządzać tylko wielkiej hali sportów zimo- wych uzależnione jest jesz­
.imprezy. lokalne. Ro~grywane wych o zabudowanej po- cze ciągle od kaprysów pogo 
b~ą m1strzo~twa g~mne, po- wierzchni 7.200 m. kw. i ku- dy. 
wiatowe, W<;>Jewód~kie (okr~- baturze 100.000 m. sześc. W czasie zawodów w ho-

7.000 widzów na miejscach 
siedzących i 3.000 stojących. 

W porze letniej uprawia-
na tam będzie siatkówka, C'.llAJ.{t; ł.CKI 

koszykówka, tenis i boks. Pra Nie ma takiego rniło~mka 
ce przygotOwawcze do budo >portu w Lodzi, który by nie 
wy tej hali zostały już roz- znał Czarneckiego. Doskonały 
poczęte, lecz dopiero za 3 la- ten pięśóar?. Zrywu nie :edno­
ta be<izie ona oddana do . krotnie rozsławiał już dobre 
użytku sportowców. imię boksu lódzkit>go, odnosząc 

gowe) i ogolnokraJowe, kto- . . 
rych organizatorem, z wyjąt- . Ta ;wielka. h~la przyczyru keju na lodzie i zawodów łyż 
kiem gminnych, będzie PZLA. s1~ ~ewątphwie_ d? u:n:aso- wiarskich hala, która czyn­
Zawodnicy we wszystkich wierna sportu łyzwiarskiego, na będzie corocznie od wrze 
dziedzinach sportu podzieleni rozwoju i popularyzacji ho- śnia do końca marca, będzie 
zostaną na !4 klasy: I, II, III i keja na lodzie. Dotychczas mogła pomieścić . wygodnie 
państwową przy czym jako _.;.... _______ ...;; _____ .;.._.;.. _____ ,,;.;;..._ 

zwycięstwa na wil'l11 ringach. 
W czasie trwania MTP ha Pol~ki. 

la sportowa będzie jedną z W życiu prywatnym Czarnec 
nowoczesnych hal wystawo- k1 jeAt magazynierem w Skład­
wych i przeznaczona jest na ui;y Centra.li Przemysłu Ce;11.­
eksponaty, dlatego Mię- m~czn.o ~ Budowlanego, kt?r& 
dzynarodowe Targi Poznań-1 mmlci Al~ l?·rzy ul. Łą~owe~. 

podstawę do ustalenia mini- D'Ział ofźdaln).} ŁOZB 
mum przyjęto w lekkoatlety- -

~o.d~o~1:&{z:i:rs~owej7oo. Komunikat Zarzad U Nr 10 
. . . . Na zdnmu Czarnecki okiem powiatowej (II) - 500 I gmin­

nej (III) - 250 pkt. wg tabeli 
fińskiej. Minima klasy III bę­
dą równoznaczne z wynikami. 
wymaganymi do uzyskania od 
znaki sportowej. W mistrzo­
stwach poszczególnych klas, 
oprócz zawodników danej kla­
sy będzie brało udział po 2-ch 
najlepszych zawodników z 
klasy niższej (w wojewódz­
kich - po 2-ch z każdego po­
wiatu, w ogólnopolskich - po 
2-ch z każdego województwa) 

Trenerzy 1 Instruktorzy 
przejdą odpowiednie przeszko 
lenie i otrzymają dyplomy. 
Przed tym jednak zostaną 
przeprowadzone kursy· unifi­
kacyjne dla kadry instruktor­
skiej wszystkich zwiazków 
sportowych. Kadra instruf:tor 
ska będzie opłacana, Zgodnie 
z umowami zbiorowymi dla 
pracowników społecznych. Ak 
cję szkoleni;i kadry Instruk­
torskiej przeprowadzi GUKF: 
Instruktorzy będą przydziela­
ni za pośrednictwem związ­
ków sportowych (państwo­
wych). 

Sprawa reorganizacji znaj-

1. Poda.je s'ię do wiadomoś­
ci, dż w 7ia.tlllian z.a nioewyko­
nzyst'iiłly termi!Il 'llJa s1>0tkanie 
mii'ędzy-Olkręgo•we Slą.sik -Łódź 
w dniu 12. 9 .r. ub. w K.aioowi­
caoh P'r.z'Ydęto 'Proporz.ycję szcze 
cińS!kiego OZB ro.zieg.ramńa w 
diniru 2.II. 11b. s.ootkainia międizy 
ok•ręgio.wego w Szaz..eci-n.ie. 

2. Pirzywraioa &ę prawa 
czilon'ków klubom, w.•wieszo­
nym komunilkate<m. Zamządu 
ŁOZB nr. 8 pkt. 2, a mial!low:i­
o'.e; „Naprzód'", Ru-dla Pab ., 

„K0<ra.b'", P:iotnków, ZWM 
„CzarlIIJi", Rado11Il.511oo , k:tóre 
skitadikJi urregu.l ow aJy. K.l u bow;i 
„Włókni<llir.z'", Zgierrz. zwr.a.camy 
uwaigę, 12 w WYJ!>adkiu nie ure­
gu1!QWa111ia sk~adek do dinia 31 
bm. klru1b ?lOISta.nie skJr.eślony z 
Listy w1ollllków. 

3. Ka1len<lalrt imprez między 
narodowych. Podaije się do wia 
dorrno.ści projekty spotkań mię 
dzynairod10wyich w r. b.: mai -
czeniw:iec z reipre?Je1I)Jtacją Hel-
1>i:nelk (Fil!llaond:ia). LeTui.ngrad 
Kijów lub TaJJun (ZSRR) w Ło· 
dzi, WZKS „DKS"', Aleksain­
drów z drużyiną czeską (:p:rzie­
ciwn:lk. j~-zcze ntlie ustalony) 

w drugiej poiliowie maja 1-.b. w 
Aleksa.nidrowie. 

4. Po .raz o'5'ta.tni ipro:ypoani­
namy piklt. 4 lkomun:lkaitu Za­
rziądl\l Nr. 8 orarz pkot. 1 komu­
nikatu Nr. 7 i wzywamy wsz)"St 
'kie kluby do nades.łania w cią 
gu 7-miu din.i od da•tv ukazia­
nia się niniejsrego lrornunikia­
tu sprawozdań z prve,r>rowa­
dronych zhiórek. i o.fi.air „na od­
budowę WaTszawy". NaJeży 
podać s'l.hlily urzYoSkane z 0ipo­
daitk01Warnl'.a w.pływu hrutto z 
iza'\\'IQ•oow a tatk:ie i sumy zebra 
nie ty.buł€'Jll ofia•r j edino r aroo­
W)'ch. Dane powyi:6-z,e musi­
my 'llaikoimun ikować Woj•ewódz 
ikriem11 U.J12'ędowi KiuhlUJTY Fi­
zyc'Z'lloej i Polskiemu Zwią'Zlko­
wi BOlksanstkiemu. Termin tlo­
żenioa. 6ifYfa'W'OIZldan'.a minął w 
dnilu 1 stycznia rb. I do dlILi•a 
dz:ilS.ieis:ziego TIJie otrzvma.Joiśmy 
caolikO'Wi•tiego mat-eI'iiaJ1u &pre­
WNZdawczego-

Kluby, kotóre nie nadeślą 
spire.wo1Zdań uk1!1ra<ne 1J0Sh~<ną 
g>fl'Lywnami 7lł. 1.000 - od Klu­

sk1e są zam~eres.owane w J~] „speca'' ocenia piękny puchar 
wybudowamu i _urządzemu kryształowy na.~zej własnej pro 
sztucznego lodowiska. I dukcji. 

(,n sh1chać m vilce reczne;? 

M · strzosłw" toczą się dal~i .. ~ 
Ro.zgirywki ko-szykÓWfk.1 k•t. A\ wynilków, tabelki wyglądają ua 

toczą się normalm.:ie. W 'ko.nku· »lęQ\liąco: 
reTuCji żeńskiej har<:eaik,; pmwa- KONKURENCJA ŻEŃSKA 
dzą, a kl. A nie straciła również gier pkt. st. okt. 
żaidJn.ego pul!lMu. Należy parnię HKS 3 3 8-0:o 
tać, że Zryw jiesZIOZe ll!;oe I'<llliJ>O YMCA 2 2 47:28 
ozął !liflo't'kail. a jest ~o zesipól ŁKS 3 1 W:42 
rutyinowanv o tra.d~ja<:h. TUR 2 o 0:40 

W konkW'lell!Cjli męskiej ·pro- W~ókn:.arz 2 25:!>5 
wadzi AZS lecz Z1yw .,naci-.;- KONKURENCJA Me:;KA 
kia". Tymba11d7Jiej, że prot€1St AZS 3 3 · 67:44 
tego ostatn' ego 7.IO'Stał uznany Zryw 3 2 80;72 
i mecz AZS-u będrz;i,e powbćrr.zo ŁKS 3 1 71 :ęs 
ny. BaTdzo źle „wvdiodzi" na TUR 2 I 49:51 
kl. A zespół YMCA. HKS 2 1 47:51 

Po UWl7glęcmi1em"111 osta'mich YMCA 3 41.69 

Z bohsu lódzhieąo 

Zakończenie turnieiu młodzików 
bu. 

Za Zarząd: W Aleksandrowie odbyły,(ŁKS) - uległ na punkty Ko 
Dąbrowski Józeł się finałowe mecze turnieju walskiemu (Bawellna). 

------------- młodzików w boksie. Oto wy waga lekka: NogaJsk1 
Z niki technicme: (ŁKS) - przegrał n;i punkty 

boksu łóchlciego waga papierowa: Debich z Grygierowskim (Energety-

D • • • (ŁKS) - wygrał z Czerwiń- ka). 
ZISJaJ mecz skim (Liceum - Łęczyca). waga półśrf'dnla: Lubelski 

Jaskóła jedzie do F.nlandii 
WARSZAWA (obsł. wł.). 

Reprezentacja bokserska Pol 
skich Związków Zawodo­
wych na międzynarodowe 
mecze w Finlandii ustalona 
została następująco: 

w. musza - Liedtke, w. 
kogucia - Grzywocz, w. 
piórkowa Bazarn.ik, w. 
lekka - Rodak, w. półśred­
nia - Chychła, w. średnia 
- Nowara, w. półciężka -
J a.skóła, w. ciężka - Stec. 
Jako rezerwowy wyjeżdża 

Kaźmierczak. Włókniarz li - LKS li waga musza: Maryniak (E- (ŁKS) uległ na punkty Ku-
Pierwsze spotkanie roze- . . . . nergetyka) _ uległ na punkty charskiemu (Energetyka). 

graJ·ą Polacy dnia 1 lutego W d~iu dzisll'Jszym, tJ. w Nowakowi (FilmowiP.C). w!'ga. średnia: Kubisiak 
. . czwartek dn. 20 I. 49 r. odbę, (Włokmarz) poddał się p0 dru 

W Helsm~ach. D;uzyna pol- dzie się mecz bokserski w 5ab waga kogucia: Getllng gim starciu Piórkowskiemu 
ska pod kierowmctwem dyr. Wimy o godz. 19·ej pomiędzy (ŁKS) - wygrał na punkty z (Energetyka). 
Kuszyka, Lisowski~go i tre-1 zespołami. Wlóknia~z III i LKS Barano~sklm (DKS - Ale- waga półciężka: Szymura 
nera Sztama odleci samolo- TT o druzynowe mistrzostwo re· ksandrow). (Filmowi~c) uległ Wiesze (E· 
tern z Warszawy dnia 28 bm. zerw kl. A. waga piórkowa: Pietrzak nergetyka). 
UllllUlllllll llllll llllllllllllllllllll lll lll llllll ll lllllll llllllllllll 'll lll lll llllll lll lll lll lll lll llllllll l 'llllllll lll Ul /l i.ilrnillll Ulllftlllllllllllllli l!i l 1 11ill ll l lllll t :l l1 . ł olM•lllili "'1•11 '11111·1l i l l1"11Jll1l11tMll1li•llUl:olJll"lllllll1ll 'll lil lll llllilll lllllllll lll ll l lll lll tlllll lll llN>lllll l'l lllllM l: l llllllllllllITll:llit 

1 U'o!ihUJQ dano!!i'Ef··· 

Pogrom pięściarzy fińskich 
godz. 16, 18, 20 w niedz. 14. Z bela KS ZRYW 

łł.UZA - „Kulisy Wielkiej Re- UW AGA GIMNASTYCY! 
Reprezentacja stolicy Związku Radzieckiego zwycięża 
reprezentację Związkó.w Zawodowych Finlandii 16:0 wii" godz. 17,30, 20, w niedz. W pią.tek dn. 21 bm. o godz. 

13,30, film niedozwolony dla 1:1 w lokalu własnym przy ul. 
młodzieży. k b d . MOSKWA (ohsł. wł.). W u- W piórkowej Goraslidze I W wadze lekkiej - Grei- Doskonały bokser radziecki 

POLONIA - ,,Express Mo- Pogonows iego 82 od ę zie eię dekorowanym flagami cyrku (Moskwa) wyg.rai na punktv ner (Moskwa) wygrał nieznacz I zebranie za.rządu sekcji gimna- zna azł w Tilianderze twarde-
11kwa - Ocean Spokojny". stycznej. moskiewskim odbyło się mię- z Tammelinem nie na punkty z Tilianderem. g0 przeciwnika i zwycięstwo 
godz. 17, 19, 21, w n1edz. 15, dzynarodowe spotkanie bo- nie przyszło mu łatwo. Obaj 
film dla młodzieży dozwo- kserskie między reprezentacją bokserzy zademonstrowali do· 
lony. TĘCZA - „Sen o miłości''. Związków Zawodowych Fin- C 0 USł'7SZymy przez radio skonałą technikę l kondycję, 

PRZEDWIOeNIE - „Gilda" godz. 16• 18•30, 211 w medz. landii i reprezentacją stolicy J W wadze półśredniej wielo--
godz. 17.30, 20, w medz. 12.30, 1'.1130, . Związku Radzieckiego. Spot- Program na czwartek o Zierruach Odzyskanych krotny mistrz ZSRR Szczer. 
15. film niedoi:wolony dla mlo film. niedozwolony dla mlo- kanie zakończyło się wysokim 11.40 AudycJa słowno-mu· 16.50 Hodowla kun, tchórzy i bakow był zb:vt silnym prze-
dzieży. I dziezy. . zwycięstwem pięściarzy mo- zyczna dla przedszkoli, 11.50 soboli pogadanka. 17.00 ciwnikiem dla Karlsona, 

RECORD" - „Dusze Czar- TA'l.'RY - „Wuoły PensJonat" skiewskich w stosunku 16:0. Muzyka rozrywkowa, tl.57 Koncert Symfon;czny Muzyk! nokautując go już w drugiej 
• nych", godz. 16• lM.30, 21• " l'ltedz. Po krótkim przemówieniu Sygnał czasu i Hejnał. 12.04 Słowiańskiej 17 46 Poradnik minucie walki. 

aodz. 18, 20, w niedz. 14, 16, 13:30 . powitalnym przedstawiciela w·.·adomos'c1· połudn1'owe, 12.?.0 ·ę k 18 OO Dl k "d W d ś d " fil medo wolony dla rriło - J zy owy, . a az ego wa ze re niej Kogan u film dozwolony dla młodzieży. . m. z. - Komitetu do Spraw Kultury Koncert soli'stów, l"'.45 Audy- ' ł 19 00 · F J' · <M k ) d "' cos m: ego. . e ieton 11- os wa wypunktował mi-:ROBOTNIK - „Słońce wscho- z1ezy. M k Fizycznej i Sportu - Rogu!- ci·a dla w•;, 13.00 PRZERWA. t k' 19 15 F S h t F' I d' dzi" WISLA - „Express os wa- skiego w imieniu drużyny fiń .,. erac 1, • r. c ubert - ~ rza man ii Suominena. 
1 2 . d . 1 Ocean SpokoJ·ny" k" . ' . R b t . h 14.30 (Ł) Na marginesie dzi Oktet OP. 116. 19.40 Wszechni w '"adze po'łci"ęz"ki"eJ· mi".•tr• godz. '16, 8, 0, W me zie ę S IeJ WlCeprezes O O n1czyc n " ~ 

14 . g?dz. 16.30, 18,30, 20.30, w Zrzeszeń Sportowych _ En- siejszeJ prasy, 14.40 (L) Muzy ca Radiowa, 20.00 DZIENNIK, ZSRR Stiepanow wvgrał wy-
d 1430 ka obiadowa (płyty), 14.58 (Ł) 20 45 ?;eśm w wyk Cho'ru 0 ko kt H film dozwolony dla młodzieży. n.:e z. . . ne podziękował w gorących · • · ,o na pun y z uuskune· 

fil d 1 dla -'odz1ezy Komunikaty, 15.00 (Ł) Utwo- PR pod dyr J Kołaczkow em. BOMA - „Bohaterowie Pusty- m ozwo ony uu · słowach za serdeczne przyję- „ · · · „ „ N" · I' ~· ry kompozytorów polskich w skiego ?1 OO Wszyscy mOj ·y ni" godz. 18, 20. w niedz. 14 „WOLNO.,,C" - 1ecierp lWODC cie w Moskwie, po czym na · ~ · " W wadze ciężkiej mistrs 
16-ta.. Film doZ'l'l'olony dla Serca", ringu pozostali przedstawicie- wyk l. Strzałkowsk'.ei - me nowie - słuchowisko wg sztu Związku Radzieckiego Koro-
młodzieży. 16, 18, 20, medz. 14. le wagi muszej: Ljunberg (Fin zzosopran, przy forteplan~e ki A. Millera, i2 OO l(oncert liew ·spotkał się z mistrzem 

ITYLO WY - „Skandd" film niedozwolony dla mło- landia) I Bułakow (Moskwa). Al. Tarski, 15.2-0 (Ł) Najwięk- muzyki kameralnej - audy- Finlandii Pekkalą. Koroliew 
godz. 18, 20, w niedz. 14, 16. dzieży. Po zaciętej walce spotkanie sza poczekalnia na świecie - cja słowno-muzyczna. 22.45 przystąpił z miejsca do ata-
film niedozwolony dla mło- WI,óKNIARZ - „Dzwonnik z rozstrzygnął na swoją korzyść fragment z książki o Len'.n!e (Ł) Muzyka z płyt. i2.58 (Łl ku. posyłaiąc przeciwnika jut 
dzieży Notre Dame" reprezentant Moskwy. !Alberta Rhys Williams'a, 15.30 Omów progr. lok . na iutrr,. w pierwszvch minutach dwu-

IWIT - „Serenada w Dolinie godz. 15.3-0, 18, 20.30, w niedz,I W wadze koguciej Hanu- Gawęda z dzie. ćmi, 15.5{) Muzy 23.00 Ostatnie wiadomośc!. krotnie na deski i zmuszając 
t3łoAea" 13.00, krew (Moskwa) wypunktował ka popularna, 16.00 Dziennik, 23.IO Muzyka taneczna. 23,20 'lastępnie do poddania się. 
sodz. 18, 20, w niedz. 14, lf! film niedozwolony dla mło- Seitolę. 16,30 OpowieścJ. mazurSk!e - Prog·ra:n: na jutro, 23.3() Za- zawody !'~""."'"'-t.,.q w ti•'5<& 

~ fil,. c'lnr.wolony dl" .IJ'łodzieły izidy. · b-032488 1 edc!. nowleśeł dl• młod:7.l ... żv końe?Pmf! audytj{ i Hym.:n_ "~dZi!\ ri'łdz.leckl Gradopulo~ 


